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j>zxś przed południ ,.1/iwa się w Genewie 
AiKua J-.igi Narodów swoje normalne posie- 
idienie. Ma ono specjalną wagę mo tyle ze 
Względu na te dwadzieścia kilka spraw, któro

lila spokojnego załatwienia tych wszystkich’ 
spraw rozważano pierwotnie myśl, aby mini
strowie czterech mocarstw pierwszej klasy, 
więc Anglji, Francji, Niemiec i W ioch p drza a  
posiedzenia Rady Ligi zjechali się ze sobą w

U m ieszczono na jego porządku dziennym ii0 jakiejś innej ustronne] miejscowości sz -v jca r  
dlatego, ponieważ jes! to pierwsze normalne skiej i tam w cichości kwestje, ndędzy nimi 
czyi; t. z w, » robocze* posiedzenie nowo z/okoiii wiszące, omówili a w danym razie także za
zimowanej Rady Ligi z udziałem Niemiec S h ;w ili. Ostatecznie j-.dr-ak porzucano u; myśl, 
PeLki. Wprawdzie już w jesieni bezpośrednio znajdując, że takie poboczne a tajemnicze zja-. 
po plenarnych posiedzeniach Ligi Rada jej w z jy  wywołałyby zbyt wiedkio p'ruszeni* w 
nowym swym składzie obradowała, ale b d y  to kwiecie i zbyt wydatnie podkreślałyby fakt. że 
poeiedzenia raczej tylko formalne, które nie minio wszelkich reo-ganizacyj Rady Ligi fjk - 
m rgły dać pojęcia o Am, jak ta powiększona tyczny stan rzeczy, że czterej wielcy radża i 
i ca  nowo zmontowana maszyna polityczna pcetanawinją osobno, nienależnie od mniep-zyob
będzie pracowała.

Najważniejszą, bo najtrudniejszą sprawą na
i nie troszczą się o  nich 

Piątego owe poufne a bardzo doniosło na-
clecnym  porządku dz‘t nnym posiedzenia Ligi rady odbywać się będą między ministrami tych 
jje-sf sprawa kontroli nm-itarnej Niemiec. Rząd czierecb mocarstw w Genewie m iedły jodnem 
niemiecki twierdzi, żo materjalne rozbrojenie pojedzeniem  Rady a drugiem. Nie potrzeba 
zakończył i że z chwilą wstąpienia Niemiec do dołow ać, że wyniki Łych prywatnych i po uf 
Ligi Narodów kontrjla nad ich rozbrajaniem Dycłi rozmów będą o wielo ważni-Mze niż ro- 
powinna być powierzona Lidze, jak to p i iw i-   ̂zuleaty oficjalnych posiedzeń Ligi. 
duje traktat wersalski. I Minister Zaleski, który reprezentuje Polskę.

We Francji ścierają się dwa prądy: jedon, rozpoczętem dzisiaj posiedzeniu Rady, ma 
repiezentowany przez Łrianda, najchętniej u- zadanie przed sobą i tmdne i wysoce odpowie- 
czyniłby zadość życzeniu Niemiec, byleby tyl- dziaine. Każda bowiem z kapitalnych sprawy 
ko jak najprędzej można bez przeszkód kon- która mają stanowić przedmiot poufnych roko- 
tynnowsć rokowania, rozpoczęte w T h o iy , Wr,ń między wielkimi, posiada takżo piwwszo- 
drugi natomiast, zastępcwany przez Poincarego rzednę znaczenie dl* Pdski. 
a silnie popierany prz-z wrplywowvch genera- Takie lub inne załatwienie sprawy kontroli 
lów, zachowuje jeszcze nieufność do polityki nad rozbrojeniem Ni> mmc ma dla Polski pmk- 
liiemieckiej i dąży do przedłużenia obecnego tyczne znaczenie większe, niż dla Francji. —  
sianu rzeczy, w  którym kontmy.ę nad  ̂ rozbro* bowiem Francja n a zabezpieczenie turmal- 
jeiiiem Niemiec wyk* nuje stała komisja aljan- ue w postaci traktatu w Locarno, fum alnego 
cka. 'wyposażona w szczególnie szeroki- uprą- j uorczystego uznania przez Niemcy jej grani rv 
wnienia \ prerogatywy, zachodniej i po rękę Wielkiej Rrytanji całą jej

Ten drugi kierunek wziął ostatnio we Fran- potęgą lądową i mo ską, to Polsk i żadnego z 
eji górę, głównie wsk uek znacznego wzrnoo- takich zabezpieczeń nie posiada. Gdy zachodnie 
nienia się stanowiska P.ńncarego. Briand wy-* nitmieckie twierdze z-.-slaly zniesione, g l y  nad 
głosił w parlamencie francuskim mowę banlzo R ( eem ustanowiono pas zdemilitaryzownny, na 
przyjazną dla rządu nbmieek., potwierdził w którym Niemcom »po wieczne czasy* nie w oln o1 
niej w  całej rozciągłości dobrą jego wolę i ,vtcze budować kolei strategicznych ani gromadzić 
rą pokojowość, ale wszystkie te dmwry miały woaL i czynić ja k ic k  Iwiok przygotowań w o
ju?- e -tanow ić n ie ja ito  t y lk o  o s ło d z e n ia  r rz y tro - jo j i i .y c h , to  na ws*eh..tix.iom p o g r a n ic z u  s w o je m

Niimey nie są zwky-rai e żadnym tonija rygn- 
rcm. Ich twierdze wseoednie zostiły zachowa-

wehiem mieście, co  wyraziło się w zaostrzeniu 
j kwestji kredytów a i a wet w nawia>a,niu roko- 
\ wań o pożyczkę w bankach berlińsk.eti, przeciw 
cwm u Polska oczy wikcie protestuje. P riy oka
zji sprawy gdańskiej po raz pierwszy zmierzą 
się na gruncie Rady wpływy polski'-* i niemiec
kie. Egzemplaryczne znaczenie tego lainic-iu 
będzie dużo.

OLory na diabeles Cziczerin wyjeebs? do 
Niemiec na leczenie właśnie w czasie ory w o- 
nycli przygotowań de posiedzenia Rady Ligi. 
Sam jego przebieg będzio on obserwował zbii- 
ska, siedząc w Berlinie czy też we I* rankfnrcie 
nad Menem, w sanatorjum profesora Nordena. 
Ciężko chory Talleyrand sowiecki będzie eobie 
brał injekcje insulinr. sam równo cz- śnie robiąc 
mocne wstrzykiwanit. polityczne nie tylko w 
Berlinie lecz także w Paryżu. Idea y-horyzontal
nego* porozumienia Rosji, Niemiec I Francji 
zastępowana ongi za czasów M holajjw sko- 
Wiihelmowśkich na>'Iniej przez Avii,iego jost 
obecnie —  jak w szy tk o  wskazuje —  podjętą
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przez Cziezerina. Oczywiście z tem samem o-: 
st. zun, przeciw Angłji zwTÓconem. W  z.tl i  ma
ści od wyników narad genewskici Ciiczerin 
albo będzie ją rozwijał dalej albo na ratię da 
spokój winogronom jako zbyt jeszcze kwaś
nym.

Ttm się tlómaczy także wielka gj'oONoi-6, z 
iaxq Chamberlain ofiarowuje swojo usługi po- 
śrłGnika. Po prostu me chce on dopuścić do 
tego, aby Francja skierowała się na toiy, któ
re dla niej buduje Cziczerin.

Jednem słowem wielka gra idz:e dalej. Za
daniem Polski jest połączyć stanowisko cz” j- 
nego i inteligentnego kibica z rolą energiczne
go partnera. Bo w taj grze wśród in jych  spraw 
także i -■— »polona rok agi tur*. (s-i).

„H Y G E A  P E R L E "
Czerwone wino dla m e d o k r w i s t y c h .  

Wszędzie do nabycia!

Hola nigipfssUi i i  u polsfcleno

towsnej dla Niemiec p gulki w postaci za'vz.v 
mania na razie aljanckiej komisji kon^-dnej,
która tymczasem uchwaliła jednognśnie r owe ne, tylko z zastrzeżeniem, że nie będą ani roz- 
żądania co do rozbr jenia Niemiec i od ich szerzane ani modern zowane, pasa zdenńlitary- 
sj.emienia uzależniła definitywne nznauio ma zt wanego niema. Ale najważniejszą jeąt to, że 

gay ogólny układ stosunków w Luropie czyni 
atak niemiecki na Francję na dłuższy C(.a-: cai-

terjalnego zakończenia tej operacji.
‘ ihamborlain podjął się w tej debkatnej spra 

wie pośrednictwa miedzy Francją a Niemcami, kowitą niemożliwością, to w stosunku do Pol- 
pn.ponując ze swej st ony, aby sprawę kon- s^j rzecz ta przedstawia się carkiem inaczrj. 
t.roB odroczyć do marcowego posiedzema Ra-' Nic więc dziwnego, że dla Polski sprawa k. n- 
dy. na którem zostałaby ona definitywnie /ar troli nad rozbrojeniem Niemiec mus] mieć zna
ła* wioną. cztnie zupełnie pierwszorzędne.

L iugą ważną sp.awą. która na oficjalnym Sprawa dalszego idozenia się stosunków wło- 
ąiorządku dziennym R id y  nie mogła by* u- s-ko-francuskich ma dla Polski ta.kż.p znaczenie 
mPszczyna, która jedrak cień sw ćj rzuca na w wysokim stopniu życiowe. Od rozwoju bo- 
wszystkie praco Radv jest kwestja stosunków p in tych stosunkśw zależy orjąCtacja poli- 
wlosko-francuskich, w ostatnich czasach moc- tyczna Francji. Francja zmuszona do itPzenia 
no naprężonych. Datys^ przedlużanip się togo z agresywnością W łoch czy to na morzu 
najirężenia mogłoby przynieść skutki koiPisiro-  ̂Srćdziomnem, na wybrzeżu afrykańskie*", czy

systemu dopuszcza-, 1 doprowadzić osPteczm e 
do wznowienia sojur.zć.w o charaKterzo wybite 
nie wojennym.

I znowu Chamberlain bierze na siebie roję 
uczciwego maklera, starając się pośredniczyć 
między PaTyżem a R7ymem, a nawet dopro
wadzić do bezpośredniego zetknięcia MusS--Ii- 
mego z Briandem.

ze sw ej strony ustępstwami dla nich na wscho
dzie. Gdyby się zaś raz taki handel zaczaj, to 
b jłob y  zupełnie niomożłiwmm przewidzieć, do 
czego mógłby on doprowadzić.

Ze spraw wybitnie polskich Rada Ligi bę
dzie się zajmowała kwest ją kredytów zagra 

jucznych dla Gdańska. W  ostatnich czasach 
jpartja nacjonalistyczna wzięła znowu gćrę w

Kraków, 6 grudo?*.
Prasa berlińska w swoich sobo'nich w yda

niach przyniosła następując® brzmienie noty, 
którą raąd niemiecki skierował do rządu eol
skiego w odpowiedzi na notę rządu poi. z 30 z. 
m.. protestującą przeciwko wywodom mów
ców ze stronnictw rządowych w Rmchsiagri na 
tle. wyborów gminnych na Śląsku Górnym. 
Wspomniana nota nicnnecka z dn.a 3 hm., do-- 
ręcnona posłowi polsiPeinu w Berlinie, nw*ża 
protest polski za nieuzasadniony, poczcm w y
wodzi:

s-Zakwestjonowane o ;wiadczf:ni* zajęty się 
stanowiskiem mneijszości niemieckich na o* 
wym terenie podczu^ wyborów gniuruycii. Jas 
nem jest ,że w’ybory te mają wielka doniosłość 
dla mniejszości niemieckiej. Chodzi więc *> 
sprawę, która dla Niemców przedstawia sta
nowczo uprawniony intrres. W nrika to już z 
samego faktu,, że prawą mniejszości na Górnym

b :i  i> rzod im * ic^ o  n i e m i oC.lvO -p O IA k i<‘^ 0  
trał"tótu, 'm ianowici3 i?kJ;j<2u ^ciiow^klt 7,
dnia 15 maja 1922. Wśród takich okoliczność- 
nie można mówić o tem, żc oświadczenie imsla 
Emmingera było riedozwolonein mieomniem 
się do wewnętrznych spraw Polski, Oświadcze
nie to nie przekracza również w swoich szcze
gółach tych ram, w jakich sprawy togo Tpdza- 
ju w parlamentach r/szystkich krajów bywają 
omawiane. Jeżeli Pan w piśmie swojem (sic'.) 
n,i ostatek podnosi jeszcze, że tego rodzaju o- 
świad-czenia mogą zamącić stosunki pormęazy 
Niemcami a Polską, to rawzajem pragnę za
m ączyć, że ukształtowanie się tych stosaitków, 
o ile chodzi o Śląsk, w pierwszym będzie zale
ży od ścisłego praesżrzegenia. przyt-czon :go u- 
kładu genewskiego. VvT związku z totn_ mogę 
wskazać na częste skargi mniejszości niun;ce

k in  na polskim Górnym Śląsku i szczególniej 
zw*iócić Pańską uwago na. antiniemiccką mani
festację w Katowicach, w której wcięli udzir.i 
nawet polski minister sprawiedliwości i wujo
we da śląski®.

Oto wiemy tekst uoty niemieckiej. Nńi _**' 
trzeba mieć wiele dr czynienia z nota mi ć  /-  
ęlomatycznend, ażeby się uczuć niem ib d >■ 
G.iilętym twardą i monterską stylizacją nie
mieckiego »pisma®, użyjemy wyrażeni*! z 
ni ty niemieckiej. M*T'*locznie dypt macja nic- 
odecka, dzisiaj jeszc/3 kierowana silami p.u 
ski^mi, sadzi, żo m o a .i jeszcze dzkelać dawro- 
iri metodami berliriskiem:. które rrlegaką na 
platzczeniu się wofcoj jednych, a lekceważe 
c/u drugich.

Tyle co do formy *pbma» niemi rckiogo. Co 
do meritum spr.ąyvy, te* chyba wys ar czy ])rze- 
czytać sprawozdanie z dotyczącego posiedzenia 
Reichstagu, ażeby stwierdzić, ze do kit ipeja 
stre-nniotw rzadoicych wyszła daleao ;>oza m.r- 
r .<,. która obowiązuj) j rzy omawi.i.jiu s;>.*hw 
wewnętrznych obcego państwa. Jrżrli zaś cho
dzi o układ genewsai, to możemy codziennymi 
faktami udowodnić, żo nie tylko poz strzeg-mw 
go ściśle, ale tolerujemy ciągle wykrotzenm 
u'< mieckie przeciw temu układowi. \Vroszoi i co 
c c  manifestacji w Katowicach zaznaczamy, że 
h /la  ona manifestacją polskości na Górnym 
Ś'ąsku i przedstawiciele rządu polskiego wr'eli 
w niej udział z obowją*Au. W ięksw ść polaka 
ro i chyba, prawo d ) podobnej manifes r.cji, 
które zresztą w nicz.m  nie uszczupla praw' 
mniejszości niemieckiej.

Jeżeli Niemcy zec icą zrozumieć :ę p. andę, 
Z/panuje na obu Śląskach pożądany po Kój na
rodowościowy. ( j )

  — o-----------------

Wszędzie do nabycia!

runku Mentony. W  oorcie w Nicei stoją 4 o- 
kręly wojenne i 3 lodzie podwoduc, a w koi
szara cli znajdują się 1'cznetanki.

Prefekt Nicei wezwał ludność do zachowania 
spokoju i nie niepokojenia się teari objawami.

Musowe transporty @o
granicy ®

(Telegram iskrowy „Nowej Rei *:my";,

francuskich ko 
oskiej

\ o

Paryż, 0 grudnia. »Oeuvre« w doniesieniu z .n-zy włoskiej. Wedle inftrrnacyj dziennika, o<l 
Nicei twierdzi, jakoby w południowej Francji j 14 dni przez dworzec kr lejowy w Nicei pm.e- 
odlywaly się masowe tr a  sprty wojsk ku gra-U brdzą niezliczone wagony z artylerją w kie-

SiHEHB drugiej transzy pożyczki
Cillenswskie]

Warszawa, G grudnia (PAT). Pogłoski o przy 
jeżdzie do Polski pizedstawiciela grupy Mor
gana w- celu prowadzenia rokowań j pożyczkę 
nie odpowiadają prawdzie.

Podobnie wiadomość, jakoby propozycjo 
domu bankierskiego >DilFn Read i Sjińlka® o 
wszczęcia rokowań w 'sprawie uregulawania 
drugiej transzy pożyczki zostały przez Polskę 
odrzucone, nie odpowiada prawdzie. Kwest ja. 
bowiem drugiej transzy pożyczki nie była 
jeszcze wogóle przedmiotem rozmów z tą fir  ̂
mą.

Z seSyłB min. Znl»ski2*8 w Parciu
Paryż, 6 grudnia 'fY T ) . Minister Zaleski 

zwiedził instytut w-'pó’ pracy intelektualnej,
gdzie powitali go dyri-kmr departamentu I-ou- 
cheur, który oprowadza! ministra po różnych 
sekcjach, pi-zedstawil mi. dyrektorów paszcze* 
solnych sekcyj. Min".s’ rowi towarzyszy! amba
sador Chłapowski. Prasa podkreśla żywa zsin- 
teiesowanie się Polski działalnością ins.ytutn, 
w którym dzięki jej iińojatywie powstała spe
cjalna sekcja uniweiteytLcka

W  sobotę wieczorem odwiedził min. Zaleski 
ministra wojny Pamlozego, w niedzielę zaś oda 
był dłuższą konferencję z Beriheiotent. dyr. 
c w politycznych w ministerstwie spraw Z5*> 
granicznych.

Zajścia strajkowe w Warszawie
(Telefonem <v* naszetro k i )

Warszawa, 6 grudnia, W  niedzielę w połu
dnib na rogu ulicy Żelaznej i Leszno odbyt się 
wiec strajkujących piekarzy, w obucnoś:? ok o 
ło* 3.000 robotników piekarskich. Na w;ecu 
dcmagano się skasowania pracy notrej w pie
karniach i znpowieckiano akcję, chociażby 
przy pomocy użycia siły, celem w vn i;,-<'*-.ti 
ralyfika-cji konwencji genewskiej i *szcz. z o 
ku 1921, w myśl której praca nocna jesi oska* 

*na. Po uchwaleniu rezolucji i okrzykach pod 
adiesem rządu, aby uwolnił więźniów po‘*r tycz
nych, uformował się wielki pochód, który za-, 
cząl śpiewać międzynarodówkę. Policja zaczę
ła rozpraszać demonstrantów. Aresztowano G 
msmifestantów. Od godz. 6 wieczorem przez 
cala noc obchodziły delegacje związków nie- 
kaiskich wszystlue piekarnie, sprawdzając, rzy 
nie odbywa się w nich potajemnie wypiek pię» 
ezywa. Gdzie zastano właściciela p; zy pracy, 
zrijuszano go do zapnestania wypieku,

Głos i  clRmno&l
(Tloir.aczenie z angielskiego)

(Ciąg dal«yi
—-* Niech par. jeszcze nie siada, pokaże panu 

miejsce, z klei ego brat mój stoczył w prifcpaść 
rzekł lord.

Poszedł napizćd i zatrzymał się na sk aju 
czeluści tak blisko zrębu, że Jan krzyknął nań 
ostrzegawczo.

—  Pan ciice, żecym zachowywał się ostroż
niej'? Dlaczego? C w ż to wszystko, co C*p wie
działem o  sobie, wzruszyło pana tak mało, że 
Pan ciągle parny na mnie, jak na ofiarę prze
znaczoną na szubienicę? Ja zaś, gdy straciłem 
nadzieję <*d;iah zienia pana, postanowiłem 
przyjść tu i zginąć taj-, jak zginął mój brat. 
Obecnie mam takie wrażenie jakby spiwiedź, 
którą uczyniłem zdjęła, ze mnie część odpowie-; 
dzmlnoscj. Złożyle!n ją na pana i pragnę wy- 
słuchać pańskiego wyroku, nim przystąpię do 
działania.. Juęalern się dobrowolnie w pańskie 
ręce. Nic mnie nie zmuszało do tego. Mogłem 
walczyć przeciw panu. Mogłem nawet zwycię
żyć. gdj ęy Pan nie by 1 takim człowiekiem, ja
kim pan jest włamie. Ale zetknięcie się z panem 
zmieniło mo,ą duszę. Pan nie jest mym wro
giem, nie skrzywdziłem pana nigdy. Nie obcho- 

pana zbrodniarz, lecz zbrodnia. Rozumiem 
te i dlatego wyznałem prawdę. A  teraz proszę 
Pana. błagam, mccii pan zgodzi się, bym sam

dobpowolnie odebrał sobie życie. To nie pan 
podsunął mi to postanowienie, to nie pan 
pchnął mnie w objęcia śmierci —  tak, jak to 
pan zapewne uczynił z moim wspólnikom. Od 
dawna nosiłem się z ta myślą, orl dawna miałem 
zamiar przeciąć nić mego życia. Pan tylko 
przyspieszył L eg  wypadków’. Gdyby nie to, że 
czuję się w jawiś dziwaczny sposób zobowiąza
ny wołuę pana, nie rozprawiałbym teraz, lecz 
w pańskich oczach skoczył w to przepaść.

—  Rozumiem o co panu chodzi. Chce pan, 
bym zezwob 1 nu samobójstwo i umiein ccen.ć 
pański stosunek do mnie —• odpsrł d* *eklyw, 
Ale jeżeli taki człowiek, jak ja. spotka się z po 
dobrom żądaniem, jedynem chyba na zimu 
nie może dać odpowiedzi bez głębokiej rozwagi. 
Tak, ja slałciu się przyczyną śmierci Litlona. 
By! pan szczery ze mną —  ja się panu odwdzię
czę tenisa mcm.

śposób, w jaki odkryłem przyczynę śmierci 
dziecka, nie gra tu żadnej roli. Nawiąz&imp 
znajomość z Bi tronom, by wyrwać mu wyżną 
nie, które w tej chwili posłyszałem od inna, 
Mylnie jednak cctr.ilein jogo psychikę,^ a sposo
by, jo iiu n i posłużyłem się dla wydarcia mu ta
jemnicy. popclibęły go wbrew nmjej w (di w ob
jęcia śmierci. Fan powiedział mi całą prawdę, 
a w dodatku twierdzi pan, że życie sta to się dla 
pana nie do udźwignięcia, tak, jak dla mego. 
Żąd? inn , bym pozwolił panu skouczyć, talr, 
jak on skończył i byui tajemnicę dochował aż 
d*> grobu, gdy i dla mnie wybije godzina?...

Ól-aj mężczy źni cofnęli się z nad brzegu przo

paści j usiedli w cieniu krzewów. R Mgr osp 
zdjął marynarkę i rzucił j ą na trawę. L*nd od
piął pasek lornety, odlożył i otworzył k o 
szyczek ze śniadaniem.

—  Fan jest zapewne gJodl niech p , n Je 
i pije i zapomni o mojej sprawie choć aa pół 
gedzmy.

W y.jąl lornetkę z futerału, odszedł ze dwa- 
dziesra kroków i P^yłożyw szy ją cio t /zu 
skierował wzrok ku dalekim zielonym d o i  nem. 
Biały szlak ścieziu, ttorą tu przybyli biegi zy 
szakimn po pocnylosei skały^

—  Czy mam jeść sam? '_L apytał Ringro.se.
Lord, nie odejmując oil oczu lornetki, po-

pnesił go uprzejmie, by korzystał z zjpasów« 
Gdy w kilka c-u? il później zwrócił się do towa
rzysza, ujrzał ż»’ detektyw zdążył już zjeść dwie 
kanapki i że opróżniony kubek stoi ńa ziemi. 
Parę kropli czerwonego wina zawisło n i górnej 
wardze zgłodniałego turysty, który obecnie 
tlukl i  zapałem orzechy.

—  Nigdy jeszcze w życiu nie; odczuwał cip 
tekiogc pragnienia. Niech pan nie sądzi, że za- 
pomniałem o pauu, lordzie Brooke. Ale jestem 
tylko zwykłym śmiertelnikiem. Ileż to grze-* 
chów dźwigani sam na sumieniu! Bóg je len wi? 
to tylko. Zaraz wrócimy do pańskiej strasznej 
historii, ale wpietw należy zaspokoić fizyczne 
potrziby. Czy mogę nalać sobie jeszcze jedną 
szklankę wina? Fan także musi się n ipić,

—  Proszę, niech pan pije, ja nie odczuwam 
ni pragnienia, ni głodu.

Detektyw napełnił ponownie szklankę czer

wom , n winem, podczas gdy lord zajał sip sta- 
rannem obieraniem pomarańczy. Jan chciał 
uprzejmie pogawędzić, ale sytuacja była tak 
ciężka i tak oddziała’a na jego psychikę, że 
zamilkł, zapadając w głęboką zadumę. Lord też 
nic nie mówił. Spoglądał w dół, a ujrzawszy ja 
kieś cienie, poruszające się na ścieże/, ws'ał
i pochwycił lornetkę. Nie byli to jednak lu d /k , 
lecz zbliżające się kozy.

Po chwili w .ócil i usiadł obok towarzysz/
—  Co to za wino? —  spytał Jan. który przaz 

ten czas opróżni! znowu szklankę. Lord nie od
powiedział, t3’ lho sięgnął po butelkę.

—  Nie, u it! To pańska kolej! Wypiłem juz 
moją część.

Ale lord zp.wasza! serdecznie.
— Pan potrzebuje pokrzepienia —  rzekł —* 

to lekkie wino chianti. —  Napełnił szklaneczkę 
Jana j swoją władną. Przez chwilę milczeli obaj. 
a lord ukroił sobie kawałek clileba i zjadł g*>-

—  Niech im pan powie —  rzekł nagle 
czy mogłem postąpić inaczej, skoro odczuwa
łem na sobie moe pańskiego wpływu? f j

Rmgrose nic c-dpowiedział, a gdy lord zwro i 
cił się ku niemu, ujrzał dziwną zmianę w twa- 
•zy tiu-warzyszi. Detektyw rzucił papierosa,, 
skurczył się n sobie dziwacznie, twarz jego po
bladła i poszarzać, a ręce bezsilnym ruchem 
szarpały kra w a U

—  Cóż u djabła dzieje się zemną? —  rzrkł 
z truden, zdobywając się na uśmiech. ■—■ To 
chianti było strasznie mocne. j

W ówczas i twarz jego przeciwnika uległa na

głej zmianie. Smutek opadł z niej, jak strzępy 
ubrania, okrągła fizjonomja rozbłysła najwyż
szą radością, a oczy rzucały blaski. Rbigrcse 
tymczasem bladł coraz mocniej, obfity pot wy- 
sląpil mu na czoło, ręka chwycił się n-«r.i>rw 
za serce, potem za żołądek.

- -  Dobre było? Co —  zaśmiał się lord. *— 
Czy uśmierzył pan pragnienie? Ach! moje chian 
ti nie by!o zwykłem winem, lecz zawierało za
bójczą dozę hyosciny, wr starczającą do uśmie-r- 
cciiia tjsiąca zbrodniarzy —  Jana Ringioso. 
sławnego detektywa między nimi.

Detektyw spojrzał na nieg; /-■iz.i-z-ii„u, n*ro 
ma, spróbował zerwać się z miejsca, leoa ru
nął bezsilnie na ziemię.

—  Wybór mój padl na hyoseinę d*atego, żo 
clicialem jeszcze przez pięć minut porozmawiać 
z panem szczerze, nim... pożegnamy się na h -i 
wsze.

Następnie wyTjął z kieszeni jak * '^rafję.
Tymczasem głowa detektywa *.paa'.; ;ę-/.ko

na piersi, ostatnim wysiikiem sięgnął po ma
rynarkę, lecz lord skwapliwie usunął mu ją 
z pod lęki.

—  Za- pięć minut straci pan przytomność 
i zapadnie w sen —  za pól godziny pan nmrar . 
bezboleśnie zresztą. Następnie chluba Scotland 
Jardu zwali się w przepaść, a pojakimś czasie 
ludzie znajdą pańskie zwłoki. Jakże wówczas 
będzie rozpaczać ta żona, do której pan pisał 
zeszłego wieczoru, zona, która wcale nio egzy-i 
stujc...

(C. d. n.)



na 'dwudniowe narady i  zarządem krakowskiej 
Prawicy 'Narodowej.

W  Warszawie odbyło się, na zaproszenie pp. 
Glinki i Zdzisława Lubomirskiego, zgromadze
nie, mające na celu założenie » zespołu* pod 
nazwą »Poleka Organizacja Zachowawcza* z 
siedzibą w Warszawie. Organizacja ta ma n 
trzymać kontakt i łączność z innemi organizae 
cjami zachowawczemi w kraju. Do tymczaso
wego zarządu Organizacji wybrano p. Wh 
Glinkę, jako prezesa, pp, Zdzisława Lubomir
skiego i St. Irzyckiego jako wiceprezesów.

Obóz Wielkie! Polski"
_  '- . T*1 v-vk'*.V+S < • rtF.' r-- • _  ^ ___

Osia 6 srutissla

A  „ U  C 1 E € 5I A M ^

Korona światowej produkcji film.

>C<mT*m©mw*it7  dramat W 20  sflifcardl —  caiOS€ 
w jednym programie. — Reżyserował sRnny
T u i M u ń s k l .  —  W  roli tyta}owei Iw a n .
biozłucłun, w roli Nadji Nalalja K o-
u a n k e .  — Oryginalna ilustr. muzyczna. — 
uSC  Program dla młodzieży dozwolony

Prałlfł pruAf. i roJiim 5, 1 i 9-tfj S3TW1
W A R S Z A W A

Najświetniejsze arcydzie‘o wytw. .Uniwersał1

Podwale 6 Monumenłalny dramat w 12 aktach wed'u£ 
słynnej powieści Gasł ona Leroux. W rolach 
głównych: Lon Ciianey, Mury Phllbin
t Norman Kerry* — Program dwugodiinpy

TEATR ŚWIETLRY B A G A T E L A  ■I. Kannatklca 4

Monumentalno arcydzieło jubileuszowa wytw. „Nordisk*

12 aktów erotycznej miłości. — W rolach głównych: złoto- 
■włosa Karino Bełl i władca ekranów świata Cunner Tcłoatr 
Zdjęcia z Delphi, Monte Carlo, Men tonie, Jodhpur, Lahovo 
i Bendżar. — Iluslracja muzyczna w powiększ, orkiestrze

Początek przedstawień o godzinie *-teJ, 7 I 9-lP

Wielka aen.acja erotyczna

WANDA

KRONIKA Począł, przodat. 
o fr. 5-ej 7 i SM ej 
w niedz. od 3-ej,

Gigantyczne epokowe arcydzu to 
Korcna złotej serji „UEY" ?. 1

FRUST

CITY
p rz y  u lic y  ś w . G e rtru d y  23 (w e jś„»&  ud a m u r)

Telefon 323,
Nowy program. Codziennie przedstawienie od 8 wieoidi 

*» Wstęp wolny. J200



N O W A  R E F O R M A

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. Dzii w my?i § u i 13 Btatatu JoteUfih zak>iów wyrobów cu-
Bielskukr owych 1 czekolady „ALICJA", Spółka akcyjna 

zwohije gig

N flD Z »Y 2ZAJRPi
A L F * E  Z G R O M A B & t N I E

na dzień 22-go grudnia b. r., które odbędzie afę

ąAB
Hf

eSk -w biurach Dra Wilhelma Fristera, adwokata ty Bielsku.
godzin e 15 tej 

, Jagiellońska 10

v  pon iedzia łek  nn przedstaw ien iu  pop u la m em  
► P rob oszcz  w śród u o r a c z y " ,  k tó ry  w pekii p o w o 
dzenia zeszedł z afisza i po tem pow i ó rżeniu u stą 
pi znów  m iejsca  dalszej serji przedstaw ień  „A k ro - 
p-oife". A rty sty czn y  program  „A k r o p o lis "  je s t  do 
n abycia  w księgarn iach  G ebethnera , K rz y ż a n o w 
sk iego  i  w A g e n c ji  „K u ch u 11 w  G rand H otelu .
r ROBERT CASADESUS, wszecllświatowej sławy z następującym porządkiem dziennym:
pian ista  fran-ousiki, wysta-pi W K ra k ow ie  W S ia r y l l '  J) ° } '® g  fanie protokf»'ń» z oslatnich ilr /M  Walnych Zgromadzeń.
Teatrze w piątek 10 bm. z jedynym koncertem, 3) W ybór Dŷ cfi.dlorcle''
który bedzie IX koi menem a-benameutowym. Bile-! 8 wyMr ctacti F u n k ó w  Komisji wWjnej.
- ■ « *i , . t t '  1 • .  o t  , 1 «  i o  - “ prawa bilansu za rok 1925 i. kont waloryzacyjnych,ty JUŻ (I‘0  H flłbycia  U J . J^ lp s ic i^ go  oIH.WłkDWiśtKtł o .  j 6) Decyzja co do sposobu dalszego prowadzenia Spółki.

MARYLA GREMO, znakomita tancerka, która, 7> v.j)!n‘‘ rto.y. . , , , , . . . ■ , .
, . . .  , . * , . *, „  -l- „  \ > v l Dla uzyskania prawa cJofów należy akc e, któro prawo głosów

Ou kilku lu t  w y s t ę p o w a ł a  tylko w o  i r a u c j l ,  A l l g j l i  uzasadniają, r/ożyć najpóźniej na 8 dni Nadzwycza‘nego Walnego 
* B ^ z n a u j i ,  w y s t ą p i  w  K r a k o w i e  W  S t a r y m  T e a -  w Banku O -spoda/O  i  Kia m e g ę  w  \v.-rmiwle,
. dt ■ , - i - i  h o  i T).i . Iuo je^o oddza.aeh, za poświadczeniem z?ożen«a, które fcęatir
L fZe t y l k o  KUZ JOtWMl, a  t o  W Dl&UJZ-i&ię l-< b m . .u llC ty  służyło jako legitymacja na Walusia ź^'*oicadjLtvivi. Na to n c ie  szo
kij juz uo nabycia u J. Lipskiego, Sławkowska 8.

REPERTUARY: _ .
TEATR IM. S łjp W ^ ft S I S b ^  

IkMiiedaisdek, 6 .gT-jdlifaT' „IVobofcsc« wśród btr

W to re k , 7 g ru dn ia : „A k rop e lśr* .
Ś roda, b gru dn ia : p o p o ł „K ło i> o 'y  g cn jw w a ;';

w ieczór  „A k ru p o lis " . i,

TE ATR POPULARNY „NOWOŚCI" i ,10
Poniedziałek. 6 grudnia: „Baron 
W borek, 7 grudnia: „Baron Kinraiel". 

t Środa, 8 grudnia: popoł. „Żołnierz Marysieńki11; 
wieozór „Baron Kimmel“ .

D A N C I N G

Walne Zcroma^zćnie zapraisa nin.>jr..ein i 
ZABraAD;I* KodryekL

tllkia. 2 grudnia 1926 r.

myśl S 19 g'atutu Spółki

O. Slocie «.
8736

nim i MicŁcietcan, przejawia sit; ona w pomysł arb 
Lercy Beauiłeu po kloace w lu^u 1871. Podczas 
ostatniej wojny światowej wznawia tę myśl pis ar* 
polityczny Najum-ant w koncepcji swojej: „Mittel- 
ieiuiropa“ . W reszcie Holendeirczyk z rodu, Wiedeń
czyk z wychowania, lir. Coudenkove CaJcrghi, pro
paguje tę wyśd, aż przybrała ona konkretny wy
ra -z na kongresie paneuropejskim w Wiedniu.

Chwila obecna pewnej „demobilizacji ‘ umysłów 
po wielkiej wojnie nadaje się zo wszech miar do 
zastanowienia się, czy dotychczasowa prężność 
oacjonalistycana- nie koliduje z zasadą wspólności 

UQ tZ E C Z  gospodarczej, stworzoną przetz rozwój przemysłu.
5 l r£?Q$EJ3ki£i r a S lC Z a Ć S M e l  Życie ekonomiczno, Wbrew jego organizacyjnym

, . . . m . . . zasadom, , rozbija, się -na atomy, rywalizacja po-
t d b ę d w e  s ię  w e  -w torek  d n f a  7 g r u l i  t i i a  o  R od zin ie  II -e] w ie c z ó r  ’  ,  ,  , „  „  j  :

v  ca lu c li T o w a r z y s tw a  R o ln ic z e g o , p la c  S zcz e p a ń sk i 8 . . s z c z e g ó l n y c h .  g O S - p O d a i S t W  n a r o d lO W y & l l  p r O w a d Z l
W s t ę „  za  z a p r o sz e n ia m i. O s o b y , k tó re  p r z e z  p r z e o c z e n ie  n ic  r trww- -  nio.Tvry7fthiP£r3.15W1e*l W  Ś r o d k a c h  k o m k l k ą f w i c i l
w a '- ra pros e ń , u p ra sza  K o m ile t  ła s k a w e  r I o s z i  n o  s ię  p o  od - 0 0  n i e p r Z O D i e r a j ą w  ff  i h a C i l  R O n ircu  . C U C Jl.

;uże ' “

w Paryżu; WdzieJikuński Aleksy, attache konsu
larny w Strassburgu do konsulatu w TyflLie.

ZJAZD PREZESÓW OKRĘG. URZĘDÓW ZIEM
SKICH, W dniach 3 i 4 bm. w ministerstwie re
form rolnych odbyły się obrady zjazdu prezesów 
okręgowych urzędów- ziemskich. Celem zjazdu bw- 
ło ustajonie wyników prac- w raku 1926 i usudwrk 
progtramu prac na okreS budżetowy 1927-28. — 
W przemówieniu zamykającym zjazd minister 
stwierdził postęp pracy w okiega-cli, oraz podniósł 
wysoki poz-icin obrad zjazdu, jeg-o realne wyniki 
w tormie ustalenia kompletnych liczbowych pla
nów na pOw/czególne okręgi.

EMERYCI V/ POLSCE. Jak notują pisma war 
.-rawskie, emerytów w Polsce--jest około 90 tysię
cy, w toj liczbie *ą 3 tys-iąoe emerytów w wiekiu 
od la* 28 do 35. *

Ś. P. GABRJEL CHRZANOWSKI. W dniu 4 
b. m. o godlz. 5 rano zmarł Gabrjet Chrzónowsiki, 
ayr. depert?meinłu morskiego w- ministerstwie 
praemypłu i handilu. W zma ym mkiistersiwo tra
ci dkśgoł etat ego i gorliwego pracownika, kióry 
w ino złego stanu zdrowia-, do ostatniego di,:a 
swego Aycia wytumał na wimnowisiku. Zmarły poło
żył wklkie zasługi pnzy bu dowie pOitu w Gdyni, 
o-raz przy organizacji polskiej floty handlowej.

„ECHO WARSZAWSKIE", dziennik, wychodzą 
cy w Warsaaiwie od 3 lat, praeftał-o wychodzić 
ł dniem wewra-jszym wskutek trudności finanse 
wy cli.

ZLIKWIDOWANIE DYREKCJI BUDOWY KO
LEI. Pisma warszawskie donoszą: Przeprowadzana 
od szeregu miesiąey likwidacja dyrekcji budowy 
kolei, została ukończona. Z powodu tej iikwida.ji

.    . ..  -ję poc
mór ty ob ie Uo pu. Dra 2y?m un'a Ehrenpreisa, ul. Starowiślna

lub Dra »iaxia Geidwertha, ul. Szewska 21,

-  1

Wobec tego wysuwają się na. plan pierw
szy trzy zagadnienia: organizacja, europejskiej
maj: cłowej, unifikacja taryfowa, jeden w całej

Z wedróweti do Rlnticfi KroKowrRic!] Eû i0 system ^  t®(tu iu  r  uważać za utopijne, —  mimo to jednak są one
(•sztuka: „raust". -  Uciecha , W arstwa: „Kurjer aktaa,kl6 i ■ byó podm iotem  =alizacji. 
camui". -  Bagatela: N, .ukechańsza zona Ma- 0 o^ iM e zreadtzowaaiie tycll postuJatów t .y n i
£ 1f ra zy _ gać będzie głębokich studjów i dłuższego czasu.
■i Sfilmowau i o „Fausta ‘ (a zupełnie zr »zlą troe- £ająć się niemi powinna także Liga Narodów, oo- 
łhowiskiego) należy znowu do tych dzieł dziesiątej T£w ^  j zajmująca się zagadnieniami ekonomicz- 
muzy, w których sięga ona do „ostatniego wyra-1 nemj ,
tu s ej techniki, Koncepcje reżyserskie są tu ■ j,; zwykło zajmujący referat podziękował
fcwdetne, ojTrucowanie dekoracyjne wspaniale, Bsaili prejiegenio-wi prof. Krzyżanowski imieniem 
fbrązy dzaałające na widza suggestywmie; także towarzystwu Ekonomicznego, 
fcdjęcia, jak sceny zbiorowe w mieście w czasie
moru, widoki w ozaE-ic jazdy napowietrzenj, wizje 
*-zarana — nawet i przy dzisiejszej doskonałości 
Idiriiowej są rzadkie. W całości „Faust" jest obra- 
<pui, który na widzu robi potężne wrażenie i „ci.^g- 
>ife“ publiczność przez cały tydzień.

Nagrody w To w. Zachsta
WaiszawJ. 6 ni* 

Sąd koakureoT.y Tow. Zachęty sztsk pięknyob

MATKOŁÓJGA. W Świerkorinie aresztawn.no 
spra^rców morucr&twa na oeubie 70-iecni.j Daak 
wartewej. Ujęto mordercę niejakiego Teodora 
Baumgt rdfa., zamieszlkałegtj w Nowej Wsi. Działał 
cn w ikilj-zu.mieniu z synem zabitej, Ottonem, 
oraz ze shwąoą Fijedą Kaufmannótcną, którzy 
cucieli się poorać; na co matka Ottona zgedzi : się 
me shc-iała. Kauimaiunównę i Ottona Dankwarta 
także aresztowano.

Z e  ś w i a t a
Z OKAZJI R0C7NICY SZOPENOWSKIEJ od- 

bętkau się w Whedmiu w dniu 8 bm. o godz. 12 
•w południe w tuaiGze alkatiemji muzycznej poa 
pn'o.tektoratem. posła Rzęazypi*spolibej polskie" 
Badera, uTOceyt&tość >zopuiiO\vbk-a, Pnzemówienh 
uirorayme wygiosj. rektor w&z >chuicy muzynznej, 
dr Mairx i b. minister Juljusz Twardowski. Piuji- 
eta Jan Smr.-erlin oaiegra szereg kompozycyj Szo
pena.

ŚMIERĆ SŁYNNEGO M aLARZA. PA T do
nosi z Paryża: Zmarł tu 6ławny malarz Gaudo 
Monet. W  ostatnich chwilach jego życia towa
rzyszył mu Clemenceau, jego przyjaciel.

POGRZEB KRASSINA. — 0  pochowamiu urny 
z popi cłami Kraęgina donoszą z Moskwy: Urna 
•: pupioiam-i nau-eszła tu specjalnym pociągicni, — 
Przeć jego y-zyb/eiom na peronie zelaraJi sie 
ezłontk-awie rząttu, korpus dyplomatycauy, przyja
ciel'' -jntrł-ego. delegacje ro-botaioze i pracownicze. 
Poseł iiem i'0ki, hr. Brokdo rf-lta.nz.au, złożył 
w imienin korirusu dy^ploma-tycanego wieniec. — 
Członkowie rządu i przyjaciele zmarłego wynieśli

Po łostkonalycu „Nędznikach", obecnie wygwie-JP1̂ 1" ^  następującym artyskm nagrody 
tlony 3,Kurjer carski4* etanowi d<ywód, że film fran-| -N^J^yż^zą nagrody dyplom honorowy Tow 
ous-ki, dłuższy czat pozostający w tyle, dźwiga się óaolię' y a-i lun. nęknych p. Alfonsowi Kaipiuskio 
ua pierwszorzędny poziom techniczny, zachowuiąc 1-Cu-U ^  ^ 4  dczaałalność artystyczną.
arceztą swoją odrębność stylu. To efUinawanic per] Uszą nagrodę Dow. Zachęty sztuk p-.;knyeb 
<vieści Ve*nea jest imnonujące (aczkolwiek kinowe sloty) P Michałowi Botuieinekiemu za obia*
ujęcie fabuły jest bardzo „uproszczone", a gogra. P- t.: „Głowa Pucuła".
żja met®ozeg61na). Wynagi-anizają to świetnie opia-! H gą nagrodę -- Tow sztuk pięknych, medalft
tOwane i WJ-eżyserowaine obrazy olzbrzynii<nh soen pp. Stcfamo i Popoweikujniu za. obrOE p.t.
zbiorowych, przepiękne zdjęcia z natury, gra Moz ! »  letnia"; Stanisławowi jR W ę ffd B W  za rzeź- 
iachtoa i ) l  daohełna i p ra w d z ie  męska, nie W p.t.: , H łod^ć"; Antomemu Miszewslciemu za 
ctxrowa/a uroda, taksamo gra i jego partnerek rŁt/1N P-t-- „Głowa męzezy.ny .
Nat. Kowaóko i Joaiuny Brindeau (Gajdason K W t a ł J ^ R d e s r a w o J i  KużifinśkLmu

Alfredowi Józefowi Si-„zdegradowainu" do roli cara). Zresztą publiczność mf J^ e biwzowe, » :
kim wai która ,una nos" na dobre filmy, najlepiej, »  „Portret pani n _

’ , T. -__.„u „nio-7-u-- mń ndr" 11 oiusiuemu za obraz p. Ł. „Jloary Jas , Ainne ko
Mswaadczyła o „Knrjerae , s p i ^ ^  nan odra.u ^  obr^  p.Ł: „Wróżka"; RcmuaMowi
Uumicuh.

Trzeci „tłok" jest w „Bagateli", gdzie wszyscy 
dawm wielbiciele „NajukoehańsŁej zony Hacnara- 
<łży“ gronudnie spieszą, aby stwierdzić, ie pod 
działaniem czasu ona tylno wypiękniała. Istotnie 
■warto zobaczyć to zupełnie nowe opracowanie fil
mu, ongi tak głośnego, żeby zobaczyć jaikie postę- 
ipy .robiła tochmka filmu w ciągu kilku lat. — 
No a Gai.nar Tolnaeo też ma swoją silę atrakcyjną. 
L , tstm.)

tnecowoj za otiraz p.1 
Ztnychowi za rzeźbę p.t.: „Primavera“ , Frauciśz-
oLOwi Joachimowi Radziszewskiemu za artystyczne 
piace inucligatorskie.

Nagrodę prozesa Rady ministrów, 1.000 złotych, 
p. Mieczysławowi Kot-arbiuskiemn za ,,1’ortro* ko 
biocy".

i-szą inagrodę m. st. Yrars.zawy 1.000 złotych, p
Bronisławowi K u p c z y  Asiku-mu za óbras. p.L: „Na
stirój starouiiejdk5" .

H-gą nagrodę ml. st. Warea-.wy 500 złotych, 
p. Czesławowi Tańskiemu za „Portret pani K.“ 

Nagrodę wydawnictwa „Kurjera Warszawskie
go" 500 złotych p, Teodorowi Ziomkowi aa obra* 
p. fc.*. „Obłok'’ , , , i

„ S z w a ! a. swii g o r z u ie  J o la
(a marką ^Kojrut") są atosowane 
przy chorobach Żołądka, lrlszek, 
oostruucj- i kamieni żółcio

wych.
„^ziyu icai-akte g o r z k ie  z io fu "  są natoralnym
JKgodnyir. 'roikiom przeczyszczającym, utatwia- 
l-.cym funkcł; organów triwiti.ia X bziaiają- 
Cysu ui < tsiwko O ty ło śc i. „SzwnjcarBkie gorz- 
Lie zioła" pobodz»|a „petyt. sprzeda-ą attek1 »o 

J-60 zt za pudełko. \
Sktai ptównT: apteka A j i e i i r k  e j o  w  War
szawie, Ułica Leszno L. 41. Wysyłamy naj- 
“ -uiej 2 pudałka po otrzymaniu 4 złotych 80 groszy 

• z .,rzesviką). ” 8436

Z edełyty AS. Ledmckfetio
ODec liczn eg o  gron a  s łu ch a czy  w y g ło s ił w  s o 

b o tę  p . A l . f o a o d e r  L e d n i c k i  z  W a rsza w y , na 
zebraniu . j-warzystwa Lk\/nomioznegt> w  gm achu  
f i e ld y  k rak ow sk ie j, prawd-ziw ie za jm u jący  odczyt 
p, Ł : „N o w e  [o d s ta w y  org a n iza c ji E u ro p y " .

Znany z w y b itn .g o  s w o je g o  udziału w  k on gre-
eie paneuro-pefeim, który odbył się w Wiedniu
w  r. b., p relegent &kret..d n a  w stęp ie  hrstorję m yśli
® utw orzen iu  kontynant.aluej E u rop y , p cozą w sz y
° d  testam entu N apoleon a , sk o ń cz y w sz y  n a  dzisiaj
F od a iee ion cj ak cji. G en ja lny plan  Napoioourą, skre-

na w ysp ie  św . H eleny , p rzypom n ia ł się F.uro-
P1® zawsze po wiełkM u kaiakli-zmach. P o  roku 
T846

minister komunikacji przeniósł w stan spoczynku' «'nę z wagonu i na noszach przenieśli na plac czer- 
dotychczaKOwego prezesa tej dyrekcji, inż. Jana wony.^ Po przemówieniu przewodniczącego CKW.

Kai imana w imieniu rządu, orzy salwach armatnich 
DO lrilI  została zamurowana w ścianie mauzoleum 

Lenina
Za b u r z e ń : a  a n t y s e m ic k ie  w  rumunjl '.

„Tel. Company ‘ donosi, że wczoraj przyszło w kil- 
ivu miastach nimuiMścich do zaburzeń amtyscmic- 
kich, w szczególności w Kiszyniew ie.

NA KONGRES CZERWONYCH ZWLąZKÓW 
ZAWODOWYCH. Sekretarz Związku górników 
angielski eh, Cook. oJjecnał wieczorem przez Ber
lin do Morlkwy celem wzięcia udziału w rozpoczy
nającym się w jjomedziatek kongresie czerwonych 
Związków zawodowych.

KWIATEK SOWIECKIEJ BIUROKRACJI. — 
„Krasnaja Ga-ziem" ogiaeze następujący donu- 
ment!

„ItSFSR. Ozułymsiki rejonowy Upołkon robitra- 
czo - włościaiiak o -krasno a-rm. e Uki ego Sowietu w No- 
wo-Mikołajewsildej gnbernjl 11-go czerwca 1926 r. 
No 4789 Pitne. — Proponuję się udiza-edonie natych
miastowej pomocy tonącemu w rzece Czulynie nie
znanemu obywatelowi. Przewodniczący. SeikretarŁ 
(Podpisy nd„czyte]ne)“ .

GROŹNY STAN ZDROWIA LUBENDORFA. 
Z Monachjuai donoszą, że stan zdrowia Ludendcr- 
fa, -po ostatniej operacji pog^nszył się do tego 
stopnia, iż otoczenie generała liczy się poważnie 
z możliwością Jego tmierei.

NOWA RUBRYKA W AMERYKAŃSKICH PI 
SMADH. Nowa rubryka otwarta zosiaia w Amery 
oa w kronice nieszczęśliwych wypadków, mianowi
cie przejechanie przez aeroplany. — W Alabamie 
lr?,ech wojskowych lotników chciało .„nastraszyć" 
murzynów na plantacjach bawełny i w tym cera 
aeroplan prawie pionowo opuścili na ziemię. — 
„Strach" udał się świetnie, bo jeden z murzynów 
Kitwtał poranie.jy, n wt-:śeKdei piantacyji zginął oa

Rerkiewicaa.
RCLPGRZĄDZENIE WYKONAWCZE 

PRAGMATYKI NAUCZYCIELSKIEJ. Dnia 1 sty 
czaia wchoidzi w- życie nowa pragmatyka nauczy
cielska. W związku z tern, jak donos-zą z Warsza
wy, ministerstwo oświaty przygotowuje obecnie 
szereg rozporządź- ń wykonawczych do tej pragma
tyki.

O UPAŃSTWOWIENIE ZAKŁADÓW ŻYRAR
DOWSKICH. W Żyrandoli ie odbył się wiec maK > 
wy b. robotników fabryk żyrardowskich, na któ
rym przy buriiiwym nastroju wysunięto rezilucję 
domagającą się przejęcia zakładów żyrardowskich 
przez państwo.

W ZARZĄDZIE MONOPOLU SPIRYTYSOWE- 
GO naczelnikiem wydziału gospodarczego w miej 
&ce v Szcźepańskiego mianowany został p. Hu
zarski.

OTWARCIF WYSTAWY STRZELECKIEJ. —
Z Warszawy dwno&za nam: W niedzielę w połu
dnie miiiister epraw wewmętr/.nycli, geu. Slawoi- 
Składkowski, otworzył itr ś\ a"s«nvio wystawę 
strzelecką i bron: w  pałacyku Popielów przy No
wym Świecie 35. Na otwarcie wystawy przybyli 
przedstawiciele ■ ministerstwa spraw wojskowych, 
komendant główmy Związiku Straeloakiego, przed
stawiciele prasy i zaproszeni goście.

POGRZEB S. P. BENEDYKTCWTCZA odbył się 
tre Lwowie % honorami wojskowemi. Po modłach, 
odprawionych w kapdtcy sBpitóisej żołnierze prze
nieśli iwiOiki na kairav. a u, peazdn ruszył kondukt 
ku. c-mcntairzowi łyczako^pakioimsi. Na czele szli 
kadeci ze sztandarem, dalej orkiestra wojskowa 
i liczne duchowieństwo, a za karawan im postępo
wała rodzina, caterech .weteranów i  powstania 
roki; C;i-go, tcT.a,^ys2Ów . broni zmarłego,. dalc-j 
tv>cjrTT od'i Iwt/wsiki Gnrapi-oli, ĝ em. SitkorsJcf z k.or

Złazu FolskiEj# CtBtr. Ztiiinzhu 
efitetfiw mim

Poznań. 6 grudma.
W  sobotę rozpoczęły się w P-OEnaniu ohra-i 

dy zjazdu Polskiego Centralnego Związku Ofii 
cerów Rezerwy Rzeczypospolitej. Przybyli de; 
legaci ze wszystkich okręgów^, mianowieie 
watszaw-sl.iego, lwov. skiego, pomorsk iego, śiu-i 
skiogo, wileńskiego, lubelskiego, brzeskiego I 
łódzkiego. Na zebranie przj-był dowódca 0 . K, 
Poznań, gen. Hausner, przedstawici-.łe powstań 
ców z roku 1863, prof. Callier, gen. Raszewski 
i Poniatowski oraz przedstawiciele wszysikicli 
miejscowycb orgamzacyj przysposobienia woj- 
sko'weg'o.

Z j z d  otworzył prerss Związku, podpulkcn 
w n k  rezenvy adwokat Szuirlej, p-iwołu.jąe na. 
zastępców podpułkownika Chłapowskiego i 
- trotkiowicza, delegata okręgu lwowskiego. 
Celem zjuzdu —  jak wyjaśni* w  przemówieniu 
prezes —- jest ustalenie iaeologji związku na 
podstawie pnojeatu, przedstaiwionego przez o : 
kręg iworrsk:. Po powitaniu zjazdu przez pod- 
pułk o wmkai Chłapowskigo delegat ze Lwowa 
kap. rezerwy dr Przygocki, przodst ̂  \V' * 
przewodnią związku oficerów rezeewy, iLuai-i- 
ną w komisji programowej we Lwowie, w skiad 
której wchodzą delegaci wszystkich okręgów 
Rzeczypospolitej.

Następnie w  imieniu .mnistra spraw wujslio- 
wych i swojem własnem przemówił gen H.ius- 
nor, dowódca 0 . K. Poznań, życząc jak n-(lep
szych wyników* pracy związku dl.i ■1 ‘
caypospolitej, poczcm pto wybrania szci.-gu 
kumisyj zebranie zamknięto.

EetliBsWa aisnif a mkosyfU 
sspcifsffl pshHlch

Dzienniki berlińskie pod krzykliw-eml tv'> 
!ami zamieściły wiadomość o rzekomym napa- 
dzie powsrańców górnośląskich na zebranie 
organizacji kobiecej w Rudzie na G. Śląsku, 
przyczem uczestnicy napadu zalewali oczy 
zgromadzonych gr>*.ącymi plynanu i ob-zio 
cali zgi-omadzenie kamieniami. Prasa niemiec
ka twierdzi, że udzia' w  napadzie wzięli m. m. 
zlicgewie z więzienia w Gliwicach.

W  związku z tem iTaegliche Rund>chau« ?■> 
peluje do Calondera o ingerencję w lej sprawie. 
Dziennik oświadcza, żu skoro rząd polski nie 
chce, czy  nie jest dostatecznie siiuy, a leby 
zabezpieczyć bezpieczeństwo Niemców na Gór-; 
ny:n Śląsku, to nieodzownym się siaje stacjo
nowanie na granicy międzynarodowej zniiicji 
ochronnej, której zadaniem oędzie czuwać nad 
bezpieczaństwem żj-cia i mienia Niemców na 
Górnym Śląsku.

pito-m oficersltim- delegacje pułków ; tłumy pa- 1 miejsca oil udcrztniia śiirigi. „Żartobtir/ycft" J itmi- 
blii-Eiiości. Po obu bokach karawanu żohiiorze ków ara latowa-n, pod zarzutem zabójstwa. W nEa
... —     ł .  ̂: __?..  __a _ 1.. _  ̂ ___ T/y THYfTIWlffcni QlWiT Qit trlVI +.QlVi./»Vł nr imoilll.- Aiir KnP.oLi

%  k r a i s i
MARSZ. PIŁSUDSKI por rócił do z łrowia I ob

jął noimaLtie urzędowanie
POSW1ĘCEMP POMNIKA WŁ. REYMONTA

odbyło się w sobotę w Warszawie-, z oka-zji pierw
szej rocznicy zgornu pisairza. Pomnik na mogiło, 
wylk onruny wediug projoktu ar oh. Jac-bimowi- aa, 
o-zJobioiny jest modaljonem z popiersiem ś, p. Rey
monta, wykonanym przoz art. rzeźbiarza L. Szac 
sanejdora. Krótki napis streszcza dzieła i żyi-ic 
umarłego.

Po nabożeństwie żałob-nem w kościele św. Karo
la Boromeus-za, odprawi o-uem wobee marszalika 
Srjiiiu, rapraze-nta-ma. departamentu sztuki i dele
gatów znoszeń artystów, literatów i dziennikj-rzy, 
poświęonia pomnika do-ko-nal ks, Stefan-ki, poczom 
u sttóp pomnika złożono szereg wieńców od róż 
nyeh instytueyj i osób, pnzyc®9m imieniem orga
nizacji literaoko-dr/.ioimikarski;:h, wjgłosił prz^mó- 
wierii** rod. Glcbo-wici

ZMIANY NA PLACÓWKACH M. S. Z. „Moni
tor" ogłasza następująco zmiany na placówkach
M. S. Z. za granicą: .

Zorali nriainowariB;. dr Lisiowicz Adan r i m i 
w Eta on radcą emigracyjnym przy an lasadzid 
w Paryżu; Zan esiki K saw ery z konst tu w Lute 
przydEiolouy do konsulatu w Ty flisie; Zalo ki Ksa- 
wory Bokretairzian konsulatu w Londynie.

Zostali piriz-oniesie-ni: ar Romei Karol, radea po
selstwa w Wiedniu do centrali; Ws-zelaki . » n 
z wydz. wsch.Hlinlego M. S. Z. na sekretarza poseł- 
słw.n w Londynie; Sokołowski Władysła-w radca 
eniigr. przy ambasaadzie w łkryżu do centrali; Ła
zarski Ot mar, sekretarz poselstwa- w Wiedniu do 
centrali; Dunajecki Aleksander, konsul w Pradze, 
do centrali; dir Brodizki Jan, konsul, na kkrownila 
konsulatu w Esse.n; IL jdu1- tawioz Alf, konsul, na 
kierownika konsulatu w Lipaime; Eska Staożsłaiw, 
konsul w Mińsku, do centrali; dr Lubaczów ki Ta
deusz, konsuli, na, kierownika konsula-ta w Pradze; 
Śwkski Michał, wioeikonsul z Libaiwy, na kicrowni- 
Ka konsulatu w Bytomiu; dr CkślewBiki Fryderyk 
wiei-konsuil w Wi.idniu, do ctntiaii; Samborsuti

w Dełnrm uzbrojeniu pełnili wartę lr.noruwą. — , T(i rozwoju 
U bram cmeaitar-za kompauja honorowa kadetów.więcej, 
prezentowała broń, poetzem żołnierzy przy dźwię
kach szopenowskiego mmszu żamhnego, zaoiośli 
zwłoiki do mogiiy.

POMNIK SŁOWACKIEGO WE LWOWIE. Zo 
Lwowa donoszą że na konkurs na pomnik Sło
wackiego, mający stanąć we Lwowie, nadesłano 
dotychczas 12 projektów.

CWIES ZAMIAST HERBATY. Ze Lwowa don> 
nzą: Jedna  ̂ firm gd.ańikioh dopuściła się orygi
nalnego oszustwa na szkodę kupca Wtayńsbiego.
Oto zamiast zamówiono,) herłwty, przesłam-kopco- 
wi akrzynię wagi 40 kig, w której był ow’° v  Po
licja prowadza dochodzenia.

ARESZTOWANIE MOFDERCGW KS. NIEW0- 
DOWSKiEGC. Jak ze Lwwra donoszą, w areszto
wanym przed kilku Łbiaiiu w Łężanaćh, w powie
cie krośnieńskim, Jakubie RaeJkiiw-skim, lmpo- 
znano sprawcę morderstwa iropemicn-go w noc.y 
13 1'istopada na osobio ks. k„uo-nika Józefa Nierwo- 
dowskiego we Wmraiucą. Wspólniudem znrodui 
■by ł Wkdysław Kluk, którego również ujęto. Racz
kowski został „resztowamy aa swem wm nem we
selu. Zbrodniarz przyznał saę <to 18 włamań do ko
ściołów i zameldowania, prociz księdza Niewodow-
fekiego, również kupca lurczaitakiego, Boruclia
Krausa. Obu luordiroów odstawiono do więzienia 
w Krośnie.

SRAJK W RAEINERJĄł 1H NAFTOWYCH.
lYo ózoMUłtek ogłoszono strajk robotników rafine
ry] naftowych. IN* wieczora do strajki przystąpili 
robo,tm;cy ra-finerji „Galicja", „Nafta" oriu. rafiuó- 
rji w StauLtewowie. Strajk nie objął raiin°ri; pań
stwowej „P olm in", gdzie robotnicy oświ: ddUyli s.ę 
przeciwko Strajkuwi ze względu ua iineres ^

Ni© staajicuje również rafine.ja Premjer"

aw iatyk i, tak ich  w ypadlliów  będzie

P l e n a r n e  p ? $ i r ^ e n i e  S e j m u
Z Warszawy donoszą;
Kanccla-rja sejmowa rczeslaL w  sotofę  do 

poslow telegraficzne zawiadomienia o wyzna
czeniu plenarnego posiedzenia Sejmu na piątek 
dnia 10 grudnia o gtuk. 16. Porządek dzienny 
zostanie przesiany posłom do ich mieszkań 
prywatnych w  W arazawie.

TtLEGRAiiY

wsanarwła tę wyel Adan i. i vjcs z Maazi- Bohdan, wicekoui ul w Rott-erdama-e, do konsulatu

stwa.
Tłem strajku j-et zatarg o płace. W ^rajku  bimą 
udział ogółem okwo 2.006 robotników, W ponie
działek dr.ia, 6 bm we Lwowie ma się odbyć 1 ipoi- 
na konferencja jwzemyBłowców z robotnikami. *

NADU2YC3A PRZY BUDOWĘ STACJI W 
STOŁPGACH. L Wilna tanoszą  ̂ żc komi^-i raini- 
s .n ja jr u , u czasie  nadania gc-.-.podarki d r rok z ji 
k o k i  w ilciisikiij, w y k ry ła  p e w a e  m e lo k ła d n o ś c i 
pi-zy bu d ow ie  gm achu  k o ta jo W £go w  gtu łp ca cb , 
w  następstw ie ; eg o  za w ieszo i,o  w  czy n n ościa ch  
"ocizciniika w ydzia łu  d r o g o w e g o , p . ByisŁcrzaiiOW-
ski go, oraz w ezło doniesienie na t.ao«:h wyższych 
urzędników.

PCJEDI^NEK APLIKANTÓW SĄDOWYCH. -
Z Wilna donoszą: W lasku pod miestem odbył się 
poiedynek między aplikantem eądowym, p. Tu-r- 
Ukim, a doconteiu iaaiiwen>ytetu wtileuslkicg-o, dr 
Swidą, również aplikan* im eądowym na tle sto
sunków zawodowych, 'żr owiaa został cdężJco ran
ny od k-uli w płuca. Pojocynek jest sensacją dala, 
tembardziej, że swiurndantami były osoby ze sier
sądowych,

WYROK ŚMIERCI NA MhTKOBÓJCĘ. Przed 
trybunałem przysięgłych w Tarnowie toczyła się 
rozprawa sądowa puzociwiko Szczepanowi Batoro
wi z  JanoreŁ, któiy, jak w  swoim czasie donosiliś
my, w nocy z 30 na 31 lipca bi. siekierą zamordo
wał swoją matkę i  past? ił się nad jej zwłokami. 
Na podstawie werdyktu łaiwy przysięgłych, trybu
nał skazał Batora na ka rę śmierci przea pcwiesz -  
nie.

Nowe rozporządzenie prasowe
Warszawski »Ekspres Poranny* doniósł, że 

rząd opracował już dwa nowe rozporządzenia- 
pratWwe, które mają się ukazać w formie d e 
kretu Prezydenta, a których autorem m.° być 
doradca prawny prezydium Rady ministrów 
dr Piętak. Wedie informacji pisma, jedu-> i 
tych rozporzązdzeń ma być tymcza&ow 3. dru
gie etaie. Pierwsze dotyczy wszelkich form 
świadomego rozszetzanaa wiadomości niepraw- 
cłziwych, mogących szkodzić pańrtwu w pra
sie. druku, w  rozmowach prywatnych itd. Ka 
ry za takie postępki wynosiłyby weszt do 3 
mitaięcy i grzywny do 1 /0 0  zł. Za przemó
wi,-ma polityczne i artykuły w azienr/ka-ta 
kaiy mogą być podwyższane do 6 miesięcy a- 
resztu i do 5.000 zł. Za rozpowszechnienie pu
bliczne lub w  druku nieprawdziwych wiad- mo- 
Pci o iwkidzach albo urzedi ikach państwowych, 
kaiy będą sięgały 1 roku więzienia i 5 .00) zi. 
g;*i,ywny. Wiadomości o niehez.pieczoiistv’acb, 
grożących państwa od zewnątrz , czy od we
wnątrz, będą karano więzieniem do 2 ia. i 
gizywną od 1.000 do 10 C00 złotych. Nn ża
rzmy, czynione Prezydentowi Rzeczypospoli
tej dowód prawdv jest wedoplszczalny. Egze
kutywa natomiast miałaby być oddaną w rę
ce sądów. Nakaz kam y wydaje sąd w Z3s;> Ic 
S sodzićw na posiedzeniu łajnem, a w pr+ntępu 
waniu unrosoczonem jedmi sędzia. Sprzeciwy 
skazanych rozpatruje ten sam sąd, Który  naraz 
wydał.

Drugi projekt reguluje całokształt spraw 
prasowych i opiera się na s-.ntezie ustaw ora- 
sewych rosyjskich, niemieckich i austrjucnci.. 
Urzewiduje on ustanowienie redaktorów, ••dpj- 
wiedrialny-ch za posrczególtu działy dzienniku, 
normuje sprawę zawieszania czasopism, przewi
dując uawet usuwanie silą współpracowników 
i opieczętowanie lokalu, orty określa odpowie
dzialność redaktorów

Powyższy projekt zaraj^Urowar.;, zosu l jo
dynie ityluo przez wymieniony dz; cnnik. Nie
które pism; warszawskie zaKwesłjorow aiy  a i-  
tentycanośc tego tekstu, p:-jswity nę  także kw 
mentaize, że chodzi tu tv!ra  o  boion próbny i 
ii, autorzy pmrwszegc projektu cocą tą drogą 
w yesdaó Opluję,

BKtżin!? unsrthlsićsi w b^ręcit
Wiedeń, 6 gruuaia (P A .) .  s-Tagbla.tt* d>nr« 

z K ia n ic y  h is z p iń s k ie j  w f.orawie planowań eg: 
ł,.nrachu na króla Alfonsa: Aresztowany "a
mif^cowości Gijn ana.rebtaa zeznał, że głów
ną kwatera anaroi itów z.rjdnie się w jednyn 
z cc mów położonych na przedmieściu Mądrym 
Po uciętej walce w okolicy tego domu tioła« 
no ubezwladnić anarchistów, przyczem skon. 
łiskuwano 2 Larabmy i większą ilość bomb,

Hsjk tn^lnle tira) ni Ksokrzle
' Ryga. 6 s-rudnia (aW ). Jak d/moszą z Mo

skwy, w  okręgu Ljninkanstkiin zdarzyły tlę 
ponownie silne trzęsituia ziemi, ktńrych of:a.'ą 
padły wioska Kapli I 3 mniejsze sioła, Sp lojal
na komisja, niesienia pom ocy wysłała w  oko
lice aotKnięte katastrofą oddział sanitarny na
kilkunastu 6aaiv]otacb, ifca j i „ta.irf

Kmrasttofoins trzęsienie
Paryż, 6 grudnie (PAT). iM atic* donosi z 

M .ekwy, iż w  ©zasra trzęoienia ziemi, które 
znitzozylo miejscowość Kepli w Armeaiji zabi
tych zostało 50 osób, a przesz«» 500 odniosło 
rany.

0 .Z S A I 0 I E Ł l. U . %.
i ivraxow, o gramrjs.

Dziś w prraratoyek obrotaeh na ryfeii efektów 
tenodeja s^rofcojna. Obroty ograniczają się tylko 
do poszczególnych papierów cięższych. — Kursa 
uitmymano na osłataieni poziom e Ruch słaby —- 
Kurea zajrow adają się następująco: T H»„ o °4 
Bank Przem. 0.14, Pha-nu 1.95, ZieJe.ii , >o 
Górka 18— 1 2 ^ , Cliybie 4.75, Pia^ełn lil.a6 
do 12.50.

Z papierów poglądowych Jaworzno _4.10 (iiieot> 
s/abiejj, CegkSski 13.50, Wromotywy 2.05, Bank 
Polski 8050—81.

Na rytnlcu walut i dowis tendmejs lekko w w - 
niojszn rtkutek siin-cjsz go zapotrztain • .n i. tui 
gotówkę. Obroiy nśero żywszo. IV K idow ie  italał
9.0 1 9.01 % gotówka, caek. bankowo 9.02—9.03,
Warszawo, gotówka 9 ta, czeki bankowo 9.01.35, 
We Lwowie gotówka 9.00— 9,00>4, c<zok: bar.kowo
9.02 %. Katow.ro gotówka 9.01—9.002, czeki bm- 
kowo 9.02)Ą. Frank francuski na poziomi "■> -a 
100 fr. Na wszystkich giełd- ’
•iriojszY, przy większem zaiiu.tore >*aiA -
ski piaoił w daisznn ciągi g-otowks o. j o ,  ozeiu 
8.98

Z u ry ch , 6 grudnia. (PAT.) P a ry ż  20.70, fcon d y ń  
25 .1 3 y,, N o w y  Jork 5.18 3/8, B e lg ja  72 .10, W ło 
ch 3- 22 .55 , H iezroanja 79, B eriin  123 / , ,  W radeń 
73.12 / ; ,  P ra g a  l ć . 35, W a rsza w a  57.50, B udapeszt 
72.60, B u kareszt 2.75.

W ied eń , 6 g ru dn ia . P o czą tk o w e  kursr [KTueró-* 
'ro ltk ich  iyB iącacn  k o r o c .  Fanto 115, Karpaty 
95. Tendencja m ocn a .

-------------o---------

«



N O W A  R E F O R M A

WALNE ZGROMADZENIA
Małopolskiej Spółdzielni Kredytowej Młynarzy we Lwowie
8pólki z ogr. odpow., odbyto dnia 12 i 38 listopada 1926 r., 
uchwaliły jednogłośnie likwidaoję tejie. Likwidatorem 
wybrany zo=tał aotfcacz&aowy cz.onek Zarządn, p. Antoni 
Tfiom, Lwów, Janowska 60 Wzywa się wierzycieli, by 
swe roszczema zgłosili na ręce likwidatora najdalej do 
trzech miesięcy, od dnia dzisiejszego począwszy.

Lwów, dnia 3 grudnia 1926 r.
Małopolska Spółdzielnia Kredytowa Młynarzy we Lwowie 

Spółka z ogran. odpow.
Frenkel mp. o721 Thom mp.

Z e  s p u r i u
Wspaniałe zwycięstwo Cs*acovii 

nad Turystami 7 :1  (2 :0 )
W  dniu wczorajszym poniosła m strzowska di u 

źyna Łodzi Turyści wysokoryfrową klęskę od ze 
społu bialoczerwonych. Zawody ta należały do wy
soce zajmujących, initio, że prowadzona były na 
śniegu. Goście naogół reprezentowali się nieźto, 
ustępowali znacznie miejscowym, zwłaszcza pod 
względem techniki i kom binac# co szczególnie 
uwydatnło się w końcowych minutach gry, kiedy 
Cracoyia zdobyła w krótkich odstępach czasu „gros“ 
swoich bramek. Zwłaszcza na śnieżystym terenie 
lepsza technika b ałoczerwonych pozwalała im wy
kazać swoją wyższość Dad przeciwnikiem. Turyści 
wystąpili w składzie następującym: bramkarz Lass, 
obrońcy Marczewski i Kokosiński, pomocnicy Kula
wiak, Wieliszek i Hiuz, napastnicy Michalski, Błasz- 
czyński, Stefan Kubik, Aleksander Kubik i Her- 
mans. Craccyia w komplecie, lecz po pauzie na le
wym łączniku w miejsce Gintla grał Ptak. Od 
samego początku zawodów Btrouą atakującą i prze
bywającą pod bramką przeciwnika są b ałoezerwońi, 
którzy jednakże nie są w stanie uzyskać żadnego 
punktu z powodu niedyspozycji strzałowej, Wkońca 
jednakże przewaga ta zostaje wyzyskana prztz 
Gintla, który zdobywa pierwszy pnnkt. Teraz zry
wają się Łodzianie do ataku. Gra staje się bar
dziej otwarta i jest to je lyn y  okres gry, w któ
rym Turyści rzeczywiście poważniej zagrażali bram
ce miejscowych, jednakże wszelkie ich ataki pozo
stają bez rezultatu, gdyż napastnicy marnują wy
pracowane sytuacje. Tymczasem Gintel podwyższa 
stan. posiadania ł->ezerwonvch do dwóch bramek. 
Po pauz!e Turyści uzyskują >, szybkim i celowym 
ataku jedyny punkt zo strzała Stefana Kubika, 
poczem natychmiast Cracoyia strzela bramkę przez 
Kubińskiego. Wskutek tego „dobrego początku11 
gra staje się bardziej emocjonującą. Turyści uzy
skują rzut karny przeciw Cracoyii, jednak W i
śniewski broni go z  łatwością. Gra staje się ostra, 
sędzia wyklucza z boiska lewego łącznika Tury
stów. Odtąd CrtcoT a ca łk ow ic i  przygniata prze
ciwnika, zdooywając w drobnych odstępach 4  bram
ki, a to przez Kalażę (2), Nawrota i Ptaka po 
jednej. Zawody te należały do tak ciekawych, że 
żałować trzeba, iż z powodu niskiej temperatury 
zgromadziły stosunkowo szczupłą liczbę widzów. 
Białoczerwanl, a zwłaszcza ich napad wykazał, że 
znajduje s • w doskonałej form tyle najlepr
byli obaj Zaatawniacy. Sędz a p, Rumpler.

R e k l a m a  d ź w i g n i a  h a n d l u !

WYNIKI ZAWOJO ńt KRAJOWYCH
Tarnów . Tarnov;a — W isła 2 :2  (1 :1 ) . Zawody 

te są sukcesem młodej drużyny tarnowskiej, która 
może w przysz'ym sezonie stać się niebezpieczną 
dla słabszych A-klasowych klubów okręgu krakow
skiego. Wiała zbagatelizowała przeciwnika i grała 
słabo. W Tarnoyii odznaczył się specjalnie celową 
grą napad. Naogół zawody stały na niezbyt wyso
kim poziomie i zostały skrócone o 20 min. Bram
ki dla Wisły zdobył Kowalski (2) a dla Tarncvii 
Siedź, drnga z karnego.

Katów ie *  ślask (Ś w iętochłow ice) —  Kolejo
w y K. S. 5 2 (U l). Zawody o tytuł mistrza klasy 
B. okręgu górnośląskiego.

W ielkie Hajduki. I. G C . — Ruch 6 : 3  (3 :2 ) .
Lipiny. Naprzód— K. S. Rybnik 6 :2  (2:1).
W arszawa. Polonia— Ruch 6 :3  (3 :3 ) .
Zawody piłkarskie we Lwowie i Poznaniu z po

wodu niepogody nie odbyły się.

WYNIKI Z.YńODÓW 2AG ANICZNYCH
Wiedeń. Z powoda niepogody i złego stanu bo

isk, mecze piłkarskie zostały odwołane.
Praga. Slayia —  Victoria Żiżkoy 8 : 3  (5 :3 ) , 

Siny a— Lieben 11:1 (4:1). 1). F. C .— Vrsovice 
5:3 (4 :2 ). Sparta I I — Slayoj Żiżkoy 6 :2  (3:2).

Zagrzeb. Waeker (Wiedeń) —  Gradjauski 4 :]  
(3 :0 ).

Monachium. I. F. C. Niirnberg —  Wacker (Mo
nachiom) 1:0.

Lipsk. Niemcy Środkowe —  Niemcy Południowo 
Wscuodnie 5:3 (3 :0 ).

o r t e p i a n y ]
Pianina, — Fisharmonje, — Gramofony, J 
Na raty. Olbrzymi wybór.

Nowe i używane stale na składzie.

H. SMOLARSKA
S Z E W S K A  9  3c12

Zarząd Sekcji lekkoatletycznej K. S. „Craco- 
Via“ zawiadamia, iż Walne Zgromadzenie Sekcji 
odbędzie się dnia 8  grudnia 1926 t. j. we środę
a nie we czwartek 9 grudnia jak to mylnie podano.

siwo krajoznawcze: W ładysław W oydyno, St. 
Lewicki, Polskie Towarzystwo przyrodników 
imienia Kopernika: dr M. Konopacki.

(Następują podpisy dalszych orgatuzacyj).

Obrady piłkarskie
Piany utworzenia Ligi piłkarskiej wchodzą w sta- 

djum jeżeli nie całkowitej realizacji, to konkre
tnych obrad. Pierwsza konferencja piłkarska, oma
wiająca ten projekt, odbyła się w dniu 4 i 5 b, m. 
w YVars»awie przy ndziale delegatów 12-tu klubów, 
wśród nich przedstawicieli, Pogoni, Czarnych i Has- 
monei ze Lwowa, Wisły z Krakowa, Polonji, War
szawianki i Legji z Warszawy, Warty z Poznania, 
Ł. K. S. i Turystów z Łodzi, Toruńskiego Klubu 
Sportowego z Toiuuia oraz I. F. C. z Katowic.

Na konferencji tej uchwalono stworzyć zrzesze
nie klubów ligowych i postanowiono wysłać do 
P. Z. v. N. memoriał, dom ‘ -a j-y się stworzenia 
L ’gi, z.oż.onej z 14-tu klubów, rozgrywających za
wody o mistrzostwo Polski w dwóch grupach: pół
nocnej 1 południowej, przyczem jednak liczba klu
bów klasy A, miałaby pozostać niezmieniona.

Następna konferencja w tej sprawie ma się od
być w dn. 29 i 30 b. m. w Krakowie.

Sekcja ^ły^a, ki K. S. „Cracoyia'1 odbędzie 
iwe doroczne Walne Zgromadzenie dnia 8 b. m. 
a godz. 9 rano, a w razie braku kompletu pun
ktualnie O godz/ 9 30 w lokala klubowym przy
ul. Stolarskiej 6.

u i i f f o - i o i n i N r a o i
lfa]korzvsfnie’sze źródła zakupów

Efo  f o t o  i

h  a r s z a w s k i  S k ta a  
tirzj/boróu; fototrraficz. 
Szewska 2. l e i .  1426

^owocowy wedianik, strotetet for- 
leucnow, kur Ił ytw. fortepianów 
b . Cabryetska, itL Stolarska L. 6. 

leUjon 3 $9.

C u k i e r n i *

i

Herbata 
z „Raczka"
Jaljnsz Groy

Sp. z o . o. 
K roków  

Ryneb g ł.  1

M ' l "

M E B L E
na raty n a jta n le ]
S . 1 R 1 S C U

'fraków, ul. Stolarska 13.

krzt/bory
r>lji*nipnnr

M A U R 1 Z J 0
R yn ek  g łó w n y  38

1  a t r a

CIASTA ŚWIĄTECZNE
N A  ŚW IĘ TA

w doborowym  natunka, po cenie 
najniższe; — poleca cukiernia 

« tet-zarka. * o se lsk łi la .

Pierwszorzędny
magazyn i pracownia futor

Józef flochenek
Umów, ul. Fisrjaóska 15, Ip.

W i e d z a

Jurta maturyczns I óotuztałcajgs.
„ W I E D Z A 11

\tod OBObislem h ie ro w n ic lw e n  
prof. Boguiiawa Sutrymowtcza 

i Krakowla, ul. Łtudmcka l. 1
irzycotowuią tak do matury 
aki-let do w(57v®tlricli e -zamtnń-

ll  ALEKSANDROWICZ 
Basztowa U. — Tul. 311 i 4064
U~v^yn nrzyborów blarowy^Ji

^  U bezpieczeń  

irifirijtUi mjuatj aa żyta
„ I F E N B K S *

ul. św. lertruly 8. lei. 273.

p h o t j b j z y
w s z e l k i e g o  r o d z a j u

Protezy, aptiraty, Gorsety ortopedyczne, wk'ady pod płaskie 
no^i, wykonu o 6olidnie, punkluainie i najtaniej o ra z  ostrzy  
narzędzia 'ekarsk e, brzytwy, scyzoryki, noże*introłiizaiorsUie, 
kuśnierskie, maszynki do włosów i t. p , n a p ra w ia  maszynki 
do mięsa, osa Iza noże slolowe i f. p. Zlecenia z prowinc.l 

załatwia odwrotnie firma

J .  B O G O A N I K
KHAKÓW. CL. KANONICZA L. 22. £624

| BERNARD GRESCHLER
% Kraków, ul. Grodzka 4 3 , Te le fon  4 6 2 4
£  poleca

|  MŁYNKI CO MIĘSA, MAKU, KAWY I MIGDAŁÓW
£  Wydaje się również na asygnaty.jSloku" bez podwyżki cen ^

Ważne! Dla Pan i Panów! Wcżns!
Scion fryzjerski firmy P. tafeuM

K r a k ó w ,  S z e w s k a  4
wykonuje specjalne farbowanie włosów w różnych od 
cieniach, masaże twarzy i głów, usuwanie łupieżaoraz 

manicure.
Siły pierwszorzędne. 3Sf>7 Uwaga na firu,;.

M U L I M Y
o  artystycznych wzorach swo.skich i wschcdnich

x >  Y  W  A .  1 S T  Y
w  , o  molywach orientalnych
wykonanie pierwszorzędne. Gotowe i na zamówienia. 

Poleca:
Wytwórnia artystycznych tkanin „Kobierzec11 

________“ raków, utka Podwale L. 3. 3580

O M « M > PODARKI NA GWIAZDKĘ
o  1 5 %  c a n k e j

jak: zegarki, pierścionki, kolczyki, łań
cuszki, branzoietki, broszki i papierośnice 

poleca
S .  E E R T R A M
KRAŚĆ W, PŁAC MATEJKI L, 5

(naprzeciw pomnika Jagiełły) 3651

Przy zakupach prosim y powoływać 
się na ogłoszenia *

NOWEJ REFORMIE"V

W sprawie oclirony puszczy Jodłow ej
Ogłoszono następującą 

odezwę:
l ’asmo Łysogórskie, leżące w  kompleksie gór 

Świętokrzyskich, należy do ciekawszych miej
scowości nietylko w  Polsce, ale i w  Europie. 
Góry te stanowią resztki wysoko niegdyś wznle 
sionego łańcucha górskiego, pozostającego w 
ścisłym związku pokrewnym z prastaremi góra
mi środkowej Europy, najdalej na wschód wy- 
suniętemi. Pod względem naukowym, a zwła
szcza geologicznym, góry te przedstawiają się 
niezwykle ciekawie i kryją w sobie zagadnie
nia, których rozwiązanie jest niezwykle donio
słe; prócz tego posiadają one wiele bogactw mi
neralnych, których wyzyskiwanie zależy od 
możności ich zbadania.

W  tym masywie górskim, niewątpliwie naj
bardziej charakterystycznym, stanowiącym nie" 
jako syntezę gór Świętokrzyskich, jest pasmo 
Łysogórskie z ostatniem najwyższem wzniesie
niem na zachód Europy (Łysica 611 m.). Pasmo 
Łysogórskie w najwyższej swej części tworzy 
grzbiet do 14 kim. długości i 2— 3 kilometrów 
szerokości *).

Do czasów przedwojennych pasmo to pokry
wała dzika, nieprzystępna puszcza z potężnemi 
bukami, strzehslemi jodiami i niezwykle cieka
wą roślinnością. Prócz tego, w paśmie Łysogór- 
skiem wspaniale występują tak zwane gołobo
rza, to znaczy rumowiska skał, utworzonych je 
szcze w zaraniu dziejów ziemi. Gołoborza te są 
jedyne w Polsce i niezwykle charakterystycz
ne nietylko dla wyżyny Małopolskiej, ale i ca
łej Europy środkowej. Związane z puszczą, 
ty lir o na tlo tej puszczy tworzą ów charaktery
styczny krajobraz.

Pod względem więc krajobrazowym i nauko
wym mają Łysogóry wartośó pierwszorzędną. 
Taradycja dziką puszczę i niesamiwote gołobo
rza oplotła swoją fantazją, tworząc szereg ba
śni. Również w literaturze polskiej mają Łyso
góry swoje przepiękne karty, przedewszystkiem 
w dziełach Stefana Żeromskiego. Wielki pisarz 
swe ostatnie dzieło poświęoit puszczy Jodło
wej w Łysogórach i ■ jako testament zostawił 
nam nakaz ochrony puszczy Jadlowej przed 
najazdem kultury ludzkiej. Do czasów wojny 
puszcza Jodłowa zostawaał w swej szacie pier
wotnej i, mimo to, że stanowi własność pau- 
stwową, pozostała nietkniętą. Na szesnastym 
zjeździe przyrodników i lekarzy w Moskwie 
projektowano nawet założenie w Łysogórach 
rezerwatu.

Dopiero za czasów wolnej i niepodległej P o l
ski ostrze siekiery i pila tartaku sięgają nieo
mal w serce puszczyl Od czasów wskrzeszenia
niepodległej Polski prowadzona jest akcja, aby 
podobnie, jak we wszystkich kulturalnych pań
stwach świata, założyć w Polsce szereg par
ków przyrody, albo rezerwatów, w  których cie
kawe i dla danych jednostek geograficznych 
charakterystyczno krajobrazy byłyby w pe
wnym zakresie zachowane w swej pierwotnej 
dziewiczej szacie. —  Do takich miejscowości, 
wprost idealnych na park przyrody, niezwykle 
ciekawy nietylko dla krajobrazu Polski, ale Eu
ropy środkowej, należy pasmo Łysogórskie.

Wprawdzie jeszcze w r. 1922 delegaci pań
stwowej komisji ochrony przyrody oznaczyli 
pewne szczupłe tereny w paśmie Łysogórskiom, 
które miały tworzyć rezerwat, ale jut sprawo
zdawca tej delegacji, profesor Dziubałtowski, 
miał pewne obawy, czy nie zadaleko poszedł 
na kompromis względów naukowych zo wzglę
dami ekonomiczńemi i czy, jeżeli nie dziś, to w 
przyszłości nie spotkamy się z zarzutem, żo 
z tych pięknych resztek pierwotnej puszczy 
Świętokrzyskiej zostawiliśmy zbyt małą cząst-
kS*

Istotnie, doświadczenie kilkuletnie wykazało, 
że obawy te były słuszne, bo eksploatacja tere
nów, przyległych do terenów, mających być re
zerwatami wprowadziła chorobę (kornik), a gle
ba jest zbyt cienka, aby mogła utrzymać drze
wa we fragmentach. Wskutek teg ć  puszcza Jo 
dłowa musi być zachowana w całości, a eks
ploatacja natyclimiast przerwana.

W  imieniu kultury i nauki polskiej apeluje
my do społeczeństwa i rządu polskiego, oraz do 
państwowej komisji ochrony przyrody w  Pol
sce, aby przyspieszyła prace nad realizacją 
stworzenia parku przyrody imienia Stefana Że
romskiego w  Łysogórach. Rozumiemy w  polni 
trudne położenie państwa. Jeżeli jednak buki 
i jodły w puszczy Jodłowej mają ratować fi
nanse Polski, pod ostrzem topora niech legną 
nie jedne z pierwszych, lecz ostatnie.

Komitet ochrony puszczy Jodłowej sekcji 
powszechnych uniwersytetów regjonalnych 
Związku polskiego nauczycielstwa szkół po

wszechnych: dr Włodzimierz Antoniewicz, dr 
W acław Borowy, dr Jan Czarnocki, dr Sewe
ryn Dziubałtowski, dr Regina Flesza-rowa, Ka
rol Irzykowski, Aleksander Janowski, dr Ja
nuary Kołodziejczyk, dr Stanisław Lencewicz, 
Aleksander Patkowski, W acław Sieroszewski, 
Jan Dębski, poseł na Sejm, Zdzisław Dębicki, 
Centralne biuro kursów dla dorosłych: Marjan 
Godecki, Instytut oświaty i kultury imienia 
Staszica: dr Eustachy Nowicki, Piotr Bonacz- 
kowski, Polski Klub literacki: Jan Lorentowicz, 
Polskie Towarzystwo botaniczne: dr Bolesław 
Hryniewiecki, Polskie Towarzystwo geografiez 
ne: W. Massalski, dr J. Lo-th, Polskie Towarzy-

Podłoża ekonsmicz.iB karte lu  ź e la z n ^ i  
francusko-n iem iecklcgo

Państwo niemieckie zawsze stało na bardzo 
wysokim poziomie pod względem swoich bo
gactw węglowych. Natomiast zapasy rudy że
laznej były już przed wojną nadzwyczaj szczu
płe, tak, że Niemcy były skazane na dowóz ru
dy zagranicznej. Potrzeby przemysłu żelazne
go Niemiec zaledwie częściowo pokrywały za
pasy rudy żelaznej, znajdującej się w grlnicach 
Rzeszy. To też przed wojną niemiecki przemysł 
metalowy dążył do włączenia w orbitę swoich 
wpływów pokłady rudy w okolicach Briey 
i Longwy, co miało być pierwszym krokiem do 
otwarcia środkowo - europejskiego koncernu 
przemysłu ciężkiego pod egidą Niemiec, koncer 
nu, obejmującego oto ęg Ruliry, Saahry, Nadre- 
nję, Lotaryngję, Luksemburg, Belgję, oraz te
reny węglowo północnej Francji. W  słynnym 
memorjale tajnym domagali się przemysłowcy 
niemieccy w czasio wojny trwałego przyłącze
nia wszystkich tych ziem francuskich, gdzie wy 
dobywano rudę żelazną. Natomiast traktat wer
salski, przyłączając Alzację i Lotaryngję do 
Francji, wytworzył nową sytuację. Francja sta
ła się najbogatszym w Europie krajem pod 
względem zapasów rudy. Natomiast zbyt mała 
ilość węgla rozbijała wszelkie próby w kierun
ku intensywniejszej ekspanzji przemysłu żela
znego. Jeszcze w 1913 roku import koksu z Nie 
mieć wynosił przeszło 6 miljonów ton. Jednak
że traktat wersalski, który miał na celu zgod
nie z intencjami państw anglo-saskicli rozdar
cie silnych tendencyj koncentracyjnych okrę
gów przemysłowych nad Renem i Mozelą, nie 
zdołał tego dokonać. W ęgiel westfalski i ruda 
lotaryńska ciążą ku sobie nadal z nieprzepartą 
silą i w tem należy szukać naturalnie koniecz
nych podstaw, które zmusiły przedstawicieli 
przemysłu Francji i Niemiec do wynalezienia 
formy ponad-państwowej, jaką właśnie jest 
utworzony koncern żelazny.

HOLENDRZY SKUPUJĄ WIELKOPOL
SKIE CUKROWNIE. Grupa przemysłowców 
holenderskich prowadzi rokowania o nabycie 
ttrzech cukrowni w Wielkopolsce. Grupa ta ma 
już obecnie trzy cukrownie w I olsce, a miano
wicie: Janikowo, Pakość i Tuczno, wszystkie 
w -województwie poznańskiem. W ten sposób 
dzięki rokowaniom obecnym, grupa ta powięk
szy swój stan posiadania w Polsco. ' ^

Róźr,0 w iadom ości
EDISON O MIEŚCIE PRZYSZŁOŚCI. Przed

stawiciel nowojorsk^go »Fonmi Magazinec 
zwrócił się do sędziwego Edisona z zapylaniem, 
jak wyobraża sobie miasto przyszłości.
  Sądzę —^odparł na to siynny wynalaz
ca —  że miasto przyszłości poi sad a ć będzie uli
co podwójne: dla komunikacji pospiesznej i dla 
komunikacji zwykłej, ruch zaś regulowany bę
dzie zapomocą maszyn. Bezużyteczne dotych
czas dachy domów służyć będą za stacje dla 
helikopterów, tych samolotów przyszłości.

Wskutek zastosowania do wszystkiego ma
szyn, podatki zmniejszą się do stopnia, o jakim 
nie możemy nawet marzyć obecnie. Nie będzie 

jteż prawie przestępców.
Największą sprawą przyszłości będzie takżo 

sprawa oszczędzenia czasu ,a zatem ułatwienia 
życia i w tym to kierunku ześrodkują się walki 
polityczne, ale rozwój wiedzy zniesie dyskusje 
parlamentarne, wprawdzie posiadające czasem 
interes akademicki, nie posiadające jednak ni
gdy wartości praktycznej.

Wreszcie Edison przewiduje, że miasto przy
szłości będzie daleko wrzaskliwsze, niż miasta 
teraźniejsze, ale przyroda zrobi ludzi głuchymi 
na wrzawę do tego stopnia, że niebędą jej sły
szeli, a przynajmniej przywykną do niej.
Dodajemy, że Edison ostatniemi czasy ogłuchł 

zupełnie.

Odpowiedzialny, redaktor 
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

Najsilniejsze bó!e gSowy usuwa

Wymienione tirmy po»eiLwy naszym Czytelnikom
*) Jest ono odległo od Kielc 4 mija szosą na 

Górno-Krajno-Bodzontyn. Najlepszy dojazd kolej
ką wąskotorową z Zagnańska (pierwsza stacja od 
Kielc w  kierunku Warszawy) do św. Katarzyny.

Informacje sfzemystowe i handlowe
BRAK WĘGLAREK W  KRAKOWIE. Izba 

handlowa i przemysłowa w Krakowie odniosła 
się telegraficznie do ministerstwa kolei o dora
źne przydzielenie większej ilości wagonów ko
palni zagłębia krakowskiego, które, mimo na
stania mrozów,, otrzymują ogółem trzy wago
ny dziennie na pokrycie całej konsumeji pry
watnej w  zachodniej Małopoołsoe. W obec zupeł 
nego wyczerpania składów, nie może handel
wykonać nawet drobnej części zamówień, a lud
ności miejskiej grozi katastrofa.

W  sprawie tej interwenjował u ministra k o 
munikacji prezydent Izby.

EKSPANZJA EKSPORTOWA POLSKIEGO 
PRZEMYSŁU WŁÓKIENNICZEGO. Przemy- 
slow cy bielscy wysiali przed miesiącem za gra
nicę dalszą poważną ilość agentów, celem na
wiązania stosunków handkiwyc.h, zwłaszcza z 
tymi rynkam i,gdzie zbyt towarów bielskich byt 
dotychczas niewidki. Agenci wyjechali z więk
szą kolekcją próbek materjalów wiosennych 
i letnich, kierując się nawet do Afryki, Amery
ki Południowej i na Daieki W schód. Przed ty
godniem wyjechali również za granicę przed
stawiciele przemysłu łódzkiego i białostockie
go: droga ich prowadzi do krajów bałtyc
kich, Holandji, Turcji, Rumunji i na Daleki 
Wschód. Dowiadujemy się, że wskutek coraz 
obszerniejszej współpracy z Dalekim W scho
dem, wysunęły sfery przemysłowe projekt na
wiązania ścisłego kontaktu między Bankiem 
Polskim a największą instytucją na Dalekim 
Wschodzie —  amerykańskim bankiem Interna
tional Banking Corporation, którego oddziały 
rozrzucone są po całych Chinach.

PRODUKCJA HUT GÓRNOŚLĄSKICH WE  
WRZEŚNIU I W  PAŹDZIERNIKU. Huty gór
nośląskie wyprodukowały w miesiącu wrześniu 
b. r. 25.480 ton surówki żelaznej, w październi
ku 24.046 ton, stali we wrześniu 48.050 ton, 
w październiku 53.485 ton, wyrobów walcowa
nych we wrześniu 39.141 ton, w październiku 
42.163 ton, Cynku surowego we wrześniu 8.677 
ton, w październiku 9.364 ton.

STAŁE KOMISJE REWIZYJNE MONOPO
LU SPIRYTUSOWEGO I TYTONIOWEGO. 
Stały organ rewizyjny, podległy -bezpośrednio 
ministerstwu skarbu, a przydzielony do depar
tamentu akcyz i monopolów, powołany został 
dekretem Prezydenta Rzeczypospolitej. Zada
niem jego będzie stałe kontrolowanie gospodar
ki państwowych monopolów spirytusowego 
i tytoniowogo, i składanie co miesiąc sprawo
zdań z przebiegu i wyników prac p. ministrowi. 
Organ ów wyłoni 1 z siebie dwie komisje rewi
zyjne, które w dniach najbliższych rozpoczną 
swe czynności w dyrekcjach obydwóch mono
polów.

B E Z P O Ś R E D N IE  T A R Y F Y  P O L S K A -K O N - 
S T A N T Y N O P O L -A L E K S A N D R J A . Oncgdaj 
na konferencji kolejowej polsko-rumuńskiej pw 
stanowiono wprowadził' bezpośrednią odprawę 
osób i bagażu między głównemi stacjami kolei 
polskich a portami Konstantynopol, Pireus, Ale 
ksandrja, Jaffa i H aifa- przez port rumuński 
Conslanca. Oprócz książeczek bezpośrednich 
dla pasażerów I., II. i III. klasy pociągów po- 

jspiesznch i osobowych, postanowiono wprowa- 
jdzić bezpośrednie książeczki ulgowe III. klasy 
jz rabatem 25— 30 procent dla emigrantów 
z Polski, jadących partjami od 30 osób, tu- 

,dzież pątników, udających się przez Jaffę do 
i Jerozolimy i miejsc świętych. Taryfa ulgowa 
,obowiązywać będzie zarówno na linjach komu- 
■nikacyjnych lądowych, jak i morskich.
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omttet Budowy domu czynszowego Zakładu 
pensyjuego dla funtejoner uszy w drauowie

oglasia niniejszem

pgsuczny lizetam
na roboty insiatacy;ce:

a) kanalizacji, wodocisgu i gazn
b) światła elektrycznego i dzwonków
dla budującego się domu cryiuzjwefjo u zbiega ulic 
Mazowieckiej i Aleji Słowackiego w Krakowie.

Warunki ogńlne i szczegółowe oraz przedmiar powyż
szych robót są do nabycia w ctn e 6 zł (pięć złotych) 
w kancelarji budowlanej £  erownictwa technicznego na 
miejsca budowy w czasio od dnia 7 do 18 grudnia b. r. 
w godz nach roboczych. Tam też wyłożono będą plany 
wykonawcze do wglądu.

Wyjaśnień technicznych udzielać będzie Kierownictwo 
budowy w wyżej wspomnianym lokala daia 10 i 11 b. m. 
w godzinach od 9—11 przed południem.

Otwarcie o'ert nastąpi dnia 20 grudnia b. r. tamże
0 godzinie 19 w połnduie, który to czas jest ostatecznym
1 nieprzekraczalnym terminem do składania ofert. 

Ostateczna decyz a i wybór ofert nastąpi w czasie
około 10 B ty cz n ia  1927 r.

Wadjum w wysokości 7.000 złotych dla robót ad a) 
za  ̂ » : n 1.C00 „ „ „ ad o)

należy dołączyć do oferty w formie, warunkami ogól
nemu pnnkt li. określonej.

Wadja, naieżąct do ofert nieuwzględnionyoh, zostaną 
oferentom zwrócone do dnia 10 stycznia 1927 r. w kan- 
celarji Kierownictwa w godzinach od 9— 11 przed 
południem.

Komitet zasirzega sobie swobodny wybór oferty, bez 
względu na jej wysokość — a nawet nieprzyjęoie żadnej 
z nich. 3728

Czopki hemorotaalno G ąseck le ijo  (* kosjntkiem) 
usuwają ból, i)ieizen:e, krwawienie, swędzenie, 

zmnie sznją guzy (żylaki). H438
S p rzeda ją  antc ti- S p rzeda ją  apteki.

am-mociW'?

O L L &
PREZERWATYWY.

? !

jedyna łstniejąia niedo&i- 
gniona marka światowa, udo
wodniona zupo na rwarancja 
za każda sztukę. Ceny sprze
daży deiaiitczr.e za tuzin: Nr 
1202 doi. am. G’60,Kr *2U3 1 — 
Nr 1204 1-20. 3343

l i e i l l i  O G Ł O S Z E N I A
Po d  O jcow em , sprzedaje 

na własność: pokój, kuch 
nia, 3 0 0  sążni roli, 2 .0 0 0  zł. 
Zgłoszeniu pod .Wspólna wil 
ia i lasek' do Administracji 
„Nowej Kcformy“ . 3731

Bgaiew.^i&iain z gubioną 
test książkę wojskową na nâ  
zwisko Mlchst Stróż, uro 
dzony 2 lutego 1902 r. w Kra
kowie. 3735

Fortepian lub pianino?
Przed kupnem  proszę za

sięgnąć fachow ych inform a- 
cy j w  najstarszym  składze- 
fortepianów firm y W ł. Bo- 
loński, (Z . Itaba nast.), K ra
ków, H vnclr rr>. 3 i , Pałao 
Spiski. 3587

Czcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarządem Stanisława Ziemiańskiego.


